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Protest 

gen. Nam lra 
przecrw mordowaniu 

jeńców koreańskich 
PEKIN, 20.1. 

Jak donosi Agencja Nowych 
-' Chin z Kaesongu, szef delega­

cji koreańsko-chińskieJ do ro­
kowail rozejmowych generał 
Nam Ir zgłosił w dniu 19 stycz­
nia kategoryczny protest prze­
ciwko zamordowaniu w dniu 
15 stycznia jeszi:ze jednego 
jeńca w obozie Jenieckim w 
Sanmuda!. Gen. Nam Ir 
stwierdz.ił, że Amerykanie nie 
unikną · odpowiedzialności za 

IWI! zbrodnie wojenne 1 z:a 
mordowanie jeńców. 
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Wierni naukom leni na i Stalina 
\ NARADA KDRESPONDENCY JN!l pod przewodem towarzysza Bieruta 

• 

UJAWNIAMY budować będziemy dt>bro 
NOWE REZERWY - i szczt;ście narodu polsl{icg(> 

CODZIENNIE WYKONUJEMY PLAN , . WARSZAWA, 20. 1. 
W ilnlu 20 bm., w przeddzień XXIX rocznicy śmierci Włodzimierza 1,enina, w se.­

li Rady Ministrów odbyła się uroczysta. aka1emia, zorganizowana przez Komitet Cen­
tralny Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej. 

PRZEWODNICZĄCY NA· 
RADY: 

- A więc:", zgodnie z ?.apo­
wiedzią, dzisiaj głos oddaje­
my Tere;;ie Pacyniak z ZPB 
im. Szymat\skiego. 

W ciągu jednodniowej, nie-
dzielnej przerwy w naszej 
naradzie korespondencyinej 
napłynęło znowu wiele wy_ 
powiedz!, a między inny­
mi od Aleksandra Pileckie­
go z oddziału „E" ZPW im. 
Bardowskiego, Romana Ko­
walskiego z Centralnego Za­
rządu Przemysłu Tkanin De­
koracyjnych, z ZPB w Zelo­
wie i ZPB im. 1 Dywizji. 

Zle jest jednak. że, jak do­
tychczas, do narady nie włą­
czają się pracownicy najw1ęk­
i;zych zakładów w przemyśle 
bawełnianym i wełnianym, a 
więc z ZPB im Stalina , ZPB 
w Pabianic'łch czy ZPW im. 
Waryńskiego. 

Towa.nysze z: Za.kładów Im. 
Stalina! 

Co znaczy to Wasze milcze­
nie'! 

Czyżbyście. naprawdę nie 
mieli nic do powiedzenia? 

Przecież żaden z Was·tych 
zakładów, poza pr<ędz.Jlnią 
średnioprzędną Zakładu ,.A", 
od początku roku nie wykonu­
je planu. Mówcie więc o trud­
nościach, na jakie na poty ka­
cie, wskazujcie jednocześnie 
na sposoby ich usunięcia. 

Robotnice i robotnicy, maj­
strowie i technicy! Dopomoże_ 
cie w ~en ,;posób sobie i in­
nym. 

A więc czekamy na zgłosze­
nia do dyskusji. 

Jutro, w ósmym dniu nara­
dy, gl06 zabierze Henryk Raj, 
przędzarz z ZPW im. Gwardii 
Ludowej, który mówić będzie 
o tym, jak wielowarsztatowość 
przy czynia się do wzrostu WY­
dajności pracy i zarobków. 
(Wypowiedź Teresy Pacyniak 

z ZPB im. Szymańskiego za­
mie,szczamy na str. 3 ). 

Proces księży-agentów 
wywiadu ameryka~skiego 

WARSZAWA, 20. 1. 

Akademia, na którą przybył 
pnewodniczący KC PZPR Bo­
lesław Bierut - zgromadziła 
członków Biurci.. Politycznego 
KC PZPR, tWłonków KC 
PZPR, przedstawicieli ~dy 
Państwa i Rządu, przedstawi­
cieli stronnictw politycznych 
i organizacji masowych oraz 
licznych aktywistów warszaw­
skiej organizacji partyjnej. 
Przewodniczył akademii se-

kret<l rz KC PZPR Edward 
Ochab. 

W prezydium akademii, wi­
tani gon1cymi oklaskami, za~ 
jęli miejsca: przewodniczący 

KC PZPR Bolesław Bierut, 
członkowie Biura Polityczne­
go KC PZPR Kotlstanty Ro­
kossowski, Hilary Minc, Ja­
kub Berman, Józef Cyrankie­
w~z. Franciszek Mazur, Ze­
non Nowak, Roman Zambrow-
ski, Franciszek Jóźwiak, Wła­
dysław Dworakowski, członko­
wie Komitetu Centralnego 
PZPR: Edward Pszczółkowski, 
przewodniczący CRZZ Wiktor 
Kłosiewicz, Francis zek Fiedler, 
sekretarz Komitetu Warszaw­
sk:ego PZPR Władysł"w Mat­
win, przewodniczący Stoi. Ra­
dy Na.Jdowei Jerzy Albrecht. 

• ruchem rewolucyjnym, prosto-
wał jego błędy, wysoko cenił 
męstwo i internacj onalizm 
polskiego proletariatu - są 
po dziś dzień nieomylnym 
drogowskazem dla PZPR i ca­
łego ludu polskieg9-
Naszą uzasadnioną ambicją 

narodową jest dążenie do ucz­
czenia Wielkiego Lenina przez 
spotęgowanie naszej rewolu­
cyjnej walki o pełną realiza­
cję idei leninowskich na zie­
mi polskiej, co jest równozna­
czne z siłą i wielkością Polski 
oraz walki o zwiększenie na­
szego narodowego wkładu w 
gigantyczną międzynarodową 
walkę o zwycięstwo obozu po­
koju i socjali~mu nad ciem­
nymi siłami imperialistycznej 
zaborczości, wojny i niewoli. 

Wierni naukom Lenina I 
Stalina będziemy pod prze­
wodem Wielkiego Budowni­
czego Polski Ludowej, towa­
rzysza Bolesława Bieruta, 
nieugięcie pracować i wal­
czyć u boku Związku Ra­
dzieckiego o triumf leninizmu 
w skali. światowej, pracując 
tym samym najlepiej dla do­
bra i szczęścia narodu pol­
skiego. 
Słowa mówcy przyjęli zgro­

m°1Jdzer.i gorącymi, długo nie 
milknącymi oklaskami. 
Następnie przewodniczący 

akademii udzielil głosu sekre­
tarzuwi Komitetu Warszaw-

skiego PZPR, Władysławowi· , 
Matwinowi, który . wyg/osi! 
referat. 

(Fragmenty referatu tow. 
Matwina poda1emy na str. 
2-ejJ. 

W skupieniu słuchają ze­
brani słów mówcy. Potężne i 
serdeczne są okrzyki, którymi 
uczestnicy akademii wyrażają 
swe przywiązanie I wierność 
dla wielkiej leninowska-sta­
linowskiej idei przewodzącej 
milionom ludzi pracy na ca­
łym świecie w ich walce o 
po"tęp i pokój. 

Wzniesione przez mówcę na 
zakończenie referatu okrzyki 
na cześć Polskiej ZJednq_czo­
nej Partii Robotniczej, na 
cześć Przywódcy narodu pol­
skiego - Bolesława Bieruta, 
na cze3ć Kontynuatora dzieła 
Lenina, Wodza całej postępo­
wej ludzkości - Józefa St<ili­
na - podchwytują i powta­
rzają długo zebrani. 

Wszyscy wstają z miejsc. 
Potężnie brzmią skandowane 
słowa: Stalin - Bierut, Sta­
lin - Bierut! 
Międzynarodówka, bojowa 

pieśń proletnriatu, zakończyła 
oficjalną część akademii. 

W części a rtystyi:znej wy­
stąpiła znana pianistka Bar­
bara Hesse-Bukowska oraz 
chór I orkiestra Posk lego Ra­
dia pod dyrekcją Jerzego 
Gerta. 

Dnia 21 bm ptzed Wojsko­
wym Sądem Rejonowym w 
Krakowie rozpoczyna się pro­
ces <lr&anizatorów· ' członków 
"'-\atki wywiadowczej pozosta-

chała Kowalika, ks. Francisz-· przewodniczący Zarz'ldu Głów­
ka Szymonka, ks. Jana Pocho- nego zw. Literatów Polskich -
p1erna, ks. Wita Brlyckiego. Jerzy Putrament, jak rów­
Edwarda Chach!Jcy oraz Ste- nież: przewodniczący ZG ZMP 
fanii Rospond. Stanisław Nowocień, poseł..------.----------------------
Wśród oskarżonych znajdu- Marks oraz przodownicy pra­

ją siio księża którzy zajmowa- cy _ Stanisława Szarl:ńska, 
li o~powiedz1alne stanowiska Irena ·~astelik, Irena Zawis­

jącej , na uslugach wywiadu 
USA: ks. Józefa Lelito, Mi-

T ra\\smis)a 
radio'fia 

' w krakowskiej kurii metropo- towska i Władysław Zawiła. 
Wieczór Leninowski 

litalnei. NadużywaJąc zaufani~ 
wiernych wykorzysLali oni dla W prezydium, obok prze-
cel ów szpiegvwsk1ch łswoje I wodniczącego ak'!.!demii zajął / 
stanowisko w kotciele. miejsce ambasador ZSRR w 

w Filharmonii Łódzkiej 
s b l Dzisiaj, o godz. 17, w sali 

Organizatorzy ' członkowie Warszawie A. A. o o ew. F ilharmomi Łodzkiej, Zarząd 

raporty szpitgowskie przesy- mei<i daty 1!124 - 1953 ora7. Leninie". 

Zofia Petr\ - recytacje, Zo­
fia Arska - śpiew, Ro· 
muald Żyliilski - fortepian I 
akompaniament. 
Początek o godz. 18. Wstęp 

wolny. 

z procesu 

sia.tki szpiegowskiej prowa- Nad ' prezydium na tle c7.er- Grodzki Towarzystwa Przyj<0Ż­
dz1h wywiad gospodarczy: po- wi<eni jasnieje biel<1 pop1er~ie ni Polsko-łt<idz1eckieJ organi­
litycmy J wojskowy. Liczne I Włodzimierza Lenina i wid- zuje „Wieczór wopomn1eń o 

lane pri.ez osk::irzonych do o- flagi czerwone i biało-czerwo- O życiu I dziele Wielkiego 
środka w Berg - Kreis ne Lenina mówić będzie przew.;d- • .-------------
Stamberg pod Monachium by- Po odegraniu hymnu Polski niczący Zarządu Grodzl<;iego • 

kra łio ws" ie ,ll;O 
PocząwsŻy od dnia d z isiej ­

szego (21. l. 1953 r.). Polskie 
Radio będzie codziennie na­
dawało sprawozdania dźwię­
kowe z odbywającego się w 
Krakowie procesll organizato­
rów i członków siatki· s1.pie­
gowskiej, pozostającej na u­
sługach wywiadu USA. 

Sprawozdanie dźwiękowe z 
procesu nadawane będzie w 
programie II na fali 367 m co­
d.<:eunie o godz. 22.00 oraz od 
dma 22. 1. w programie l na 
fali 1.322 m codziennie o go­
dzinie 17.35. 

ły opłacane przez wywiad a- 1 Z .. k R d . k. go aka- TPP-R, tow. Julian Kubiak. 
k · k" W . d d wiąz u a z1ec 1e W . . . i:ner~ ans l. . yw1a ten, o- demię zagaił sekretarz KC częsc1 artystyczneJ wystą-

,tarczał oskarzonym pona?to PZPR Edward Ochab. Powie- pi l.hór i orkiestra Polskie~o 
fałszywych dolrnmentow, m- . . Radia oraz słuchacze Wyższaj 
strukcji szpiegowskich, różne- dział on. Szkoły Muzycznej i Wyższej 
g0 rodzaju biuletynów itp. - W \mieniu KC PZP.R Szkoły Aktotskiej W programie 

Niektórzy z oskarior>ych zaj- otwieram uro~qstą akademię m in. usłysztmy „Pieśń o Poko­
mowali się rown1eż machina- ku czci mesm1erteln.ego Lem- ju" w wykonaniu chóru i ork1e­
ciami walutowymi, y,ykorzy- na i wi~m serdecznie .wszyst- stry PR, fragmenty sonaty 
stująe dd tego celu siedzib~ kich , ktorz.v prlybyh na tę „Apassionaty" Beethovena, 
kra,kowskiej kurii metropoli- akademię, .aby oddac hold pa- „Pieśń o Part.ii", elegie na 
talnej. Przechowywario tam mięci gemaln.ego wodza ro- skrzSpce, „Pieśń o Stalinie" w 

dolary, iloto, bezcenne dzieła sy1skiego i m1ęd.<ynarodowego wykonaniu chóru Polskiego 
sztuki - stanowiące własnnśc ruchu rewolucyjnego, a row- Radia. Fragmenty poematu 
ogólnonaro<lową a ponadto nocześnie dać wyraz naszej Majakowskiego „Lenin" 
maga zynowano 'materiały tęk- niezłomn~j wierze, iż w1elk~e „Wspomnienia" Maksyma 
stylne, 02nne specyfiki łekar- wyzwolencze idee len1nowsk1e G3rkiego recytować będą słu­
skie itp. W siedzibie kurii b~'l przez masy ludowe po.d chacze PWSA. 
przechowy wano również broń. przewodem towarzy.sza Stali- „Wieczór wspomnień ~ f,e-

Proces potrwa kilka dni. n.i zwyc1ę;;ko zrealizowane w ninie"' nagrany na taśmę trans-
--------------------·------ całym sw1e<:1e. mitowany będzie przez roz-

• • Naród polski, któr:r dzięk i głośnię łódzki! Po.lskiego Ra-

Na rad d h historycznym zwycięstwom d1a !ulro .o go.dz101e 18. . a Przewo n11cz~c1c p<1rtii LP.ntna \ Stalina odzy- Rowmez dz1s1aJ, staran.1em 
g -t skal wolność: i może dziś bu- , Wydziału Kultury Prezydium 

' Wczo~aj w sali teatralnej 
ORZZ odbyla się nan1d" prze­
wodniczących rad kobiecych, 
Od którą l:cznie przybyły 
przedstaw1C'ielki zakładów 
p1 acy w~~y.tkich branż nasze­
g„ p1·zemysłu. W naradzie u­
dział wzięły między innymi: 
kJerowmk Wydziału Kobiece­
!(o KŁ PZPR - tow. Ciesiel­
f'ka 1 prze·Nodnicząca Zarządu 
M.ejskiego Ligi Kobiet - tow. 
Steczek_ 

Referat o pod~tawowych ~­
łożeniach uchwały rządu z 
dnia 3 stycznia br. i zadaniach. 
jakie w iei świetle stoją 
przed aktywem kobiecym -
wygłosiła . sekretarz ORZZ, 
tow. Kornelia Stankiewicz 

Zabierając, glos w dyskusji, 
przewodniczące rad kobiecych 
dz1elily się swymi doświad­
czerii„mi w zakresie wyjaśnta­
nia członkom załóg założeń 
uchwały. 

M. in. przewodnicząca rady 
kGbiecej w ZPB irń . Dzierżyil­
skiego - tow. Sikora, opowie­
działa, jak aktyw kobiecy 
ty ch zakładów włączył się do 
organizowania zespołów in-
formacyjnych. Dziś, 
stwierdziła tow. Sikora - we 
wszystkich oddzialach ZPB im 
Dzierżyńskiego istnieją już ze­
społy informacyjne. Członko­
wie tych zespołów nie ograni­
cz~ją s i ę jedynie do tłuma­
czenia niejasności, ale również 

dować nowe socJalistyczne ży- Ra~y Narodowei f!!·. Łodzi w 
I cie na całym obs1.,,rze zjedno- sali od.cz.ytowei M1eJ~k!eJ . Bi-

l czonych ziem. polskil'h ~a bl1otek1 im .. . L .. Wa1ynsk1e~~ 
szczególnie wiele puwodow, pr~y ~l GdanskieJ 102. od~ę 

wskazują robotnikom, ie aby najgłębszą wdzię~znuścią. ~z1~ -si~ aka~en:;ia „W rocznicę 
h ł t · 1· ś · · 1 ś · t ć sm1erc1 Lem na . uc wa a s warza moz iwo c1 czcią i 011 o c1ą o acz.a pa- W k d .. d . ł 

I · 1 b · · lk' L · a a em11 u z1a wezmą: pow1ę <szama rea nych za ro. - m1ęl: Wie 1ego em na. Mirosław Ochocki _ prelekcja, 
kow, a przez to przyczyma su: G.enialne wskazania Lenina, \ 
do podl\ies1enia stopy życio- ktńt-y w ciągu długich lat głę- · 
wej robotników. bako interesował się polskim 

oto tytuł 

PASJONUJĄCEJ POWIESCI, 
któr~j 

JUZ 
druk 

ZA 
rozpoczynamy 

Kl LKA DNI 
Na temat bohaterów tej powieści 

organizujemy 

dla naszych Czytelniczek 

ATRAKCYJNY KONKURS 
Z NAGRODAMI 

SzczeqólfJ "' na/bll~sz'IFh numerach 
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Akty 
sabotażu 
w wojsku 

brylyjskim 
MOSKWA, 20. 1. 

Jak donosi agencja TASS z ! 
Kairu, z powołan iem się na 
dziennik „Al Misri", wojsko­
we władze angielskie areszto­
wały niedawno w strefie Ka­
nału Sueskiego większą grupę 
żoln ierzy pochodzących z Ke­
nii, którzy obslugiwali lotni­
sko w Faidzie. 
Zołnierze ci zostali oskarże­

ni o działalność dywersyjną, 
a mianowicie o powodowanie 
wybuchów wewnątrz samolo­
tów podczas lotów ćwiczeb­
nych. Jak donoszono poprze· 
dn io; nad strefą Kanału Sues­
kiego n a stąpiłf wybuchy w 
trzech samolotach angiel skich. 
Sleddwo. wykazało, że kata­
strofy zostały wywołane wy­
buchem bomb o spóźnionym 
zapłonie, umieszczonych w 
tych samolotach. 

\ 

Plenu·m 
Rady Naczel19ej 

Zrzeszenia 
Studentów Polskich 

WARSZAW A, 20. 1. 

Dnia 18 bm. obradowalo w 
Warszawie VIII plenum Ra­
dy Naczelnej Zrzeszenia Stu­
dentów Polskich. W obradach 
udział wzięli przedstawiciele 
Ministerstwa Szkół Wyższych, 
resortów gospodarczych, · Za­
rządu Głównego ZMP, zarzą­

dów ośrodków akademickich 
oraz liczni delegaci ze wszystr 
kich ośrodków akademickich 
w kraju. 

W dniu 23 stycznia br., o 
godz. 17, w sali Młodzi eżo­
wego Domu Kultury przy 
ul. Moniuszki 4a, odbędzie 
się 

W1elk1e Zgronładzence 
sprawozdawcze 

z Kongresu Narodów 
w Obron1e Pokoju 

w Wiedniu 
Sprawozdanie z przeble 

gu obrad w Wiedniu złotą 
członkowie polskiej dele­
gacji na Kongres: Tadeu ~z 
Strzałkowski - sekretni 
Zarządu Głównego ZMP i I Kornelia Plewińska - po­
seł na Sejm. 

Wzywamy społeczeństwo 
łódzkie do wzięcia jak naj 
liczniejszego udziału w 
zgromadzeniu sprawozd.iw 
czym. 

ł..ODZIU KOMITET 
ORR~ŃC.OW POKOJU 

ODCZYT 
w Ośrodku Szkolenia . 

Partyjnego 
W dniu 22 styczn 1a I 9!i3 r. 

o godz. 18 w lok a lu Osrudka 
Szkolenia Party 111ego przy Kł 
PZPR . Tra11gutta l, odht;rlWe 
się odczyt pt. ,. Dział;rnie pra­
wa wartości w kH01talitm1e" 
Odczyt wygłosi prof. Mujżel. 
Wstęp wolny. 

Lenin • • • • 1ł'1eezn1e zywy 

D wudzlestego pierwszego stycznia 1924 r., 
o godzinie szóstej minut pięćdzie­

siąt zma.rl w Gorka.ch Włodzimierz Iljicz 
Lenin. 

Aparaty telegraficzne wystul<lwały 
wstrząsającą wiadomość niosąc ją daleko 
w świat. Nigdy Jcsuze słowa nie uderzyły 
takim gromem. Wód-i wielkiej partii bol­
szewików, organizator Października i pierw­
szego państwa socjalistycznego, genialny 
nauczyciel międzynarodowej klasy robot­
niczej, twórca nowej epoki - epoki so­
cjalizmu - nie żyje. 

W zawianej przez śniegi stacyjce Szeple­
tówka, na polsko - radzieckiej gra.nicy, ża­
lobnie zawyly parowozy. Zawtńro.yały Im 
syreny elektrowni. ·- „Maszyni~ ta polskie­
go wozu bezµośredniej komunikacji Supie­
tówka - Wa·rszawo nasłuchiwał chwilę, a 
potem powoli pod11 tós! rękę i pociqgnql 
w dól tańcuszek, otwtera-

„Wielkość Lenina na tym wlaśnie przede 
'll{SZystkim polega, że stworzywszy Repu· 
btikę Rn.d wykazal przez to w praktyce u­
ciemiężonym masom całego świata, ie na­
dzieja na wybawienie nie jest stracona, ie 
panowanie obswrriikńw ! kapitalistów nie 
jest dlugotrwctłe, ie królestwo pracy m o -
z n a stworzyć wysi!ki~m SlLmycli mas pra­
cujących, że królestwo pracy należy stwo­
rzyć na z i em i , a nie w niPbie ... " 

Dziś na wielkich ohszaracb Związku Ra­
dzieckiego leninowska myśl: ,.Kom11nizm -
jest to władza radziecka piu.~ elektryfika­
cja całego kraju" ~ staje się rzeczywisto­
ścią. Nad Wołgą. Dnie1>rem, Oonem i Amu­
Da.rią w dzień i w nocy wre praca nad bu­
dową ogromnych elektrowni wodnych. Ro­
śnie największy kana.I świata - Główny 
Kanał Turkmeński. Powstają największe 
na świecie systemy irygacyjne, które prze-

poją życiodajną wodą 28 
jqcy wentyl syreny. Wie­
dzial, ie gwiżdże po raz 
ostatni, ie nie pozwolq mu 

Wlodz1m1erz Sloboanrk milionów ha ziemi pustyn­
nej, półpustynnej i czę~to 

nawiedzanej przez posu­
chę. W uhiegłym roku u­

ruchomiony został Ka.na! 
Żeglowny Wołga. - Don, 
Ta pierwsza stalinowsk'a 
budowla komunizmu na­
zwana została imieniem 
Lenina. 

I już na tym parowozie 
pracować, lecz nie wy­
puszcza! z ręki lońcu­
szka ... " (Mikotaj Ostrow­
ski). 

w 
Lenin 

l'oruninie 

Imię Lenina, ukocha­
ne przez wszystkich ludzi 
pracy na całym świecie, 
stało się symholem nowe­
go życia, triumfu. socja­
lizmu. 

Góralki sz!y µ" wodę, 
Becw!y owiec stucla. 
Gazda fajeczkę kurzy!, 
Na górach obłok siadał. 

Dziewczyna ,Jiolecku" 
Spiewała nad stnnnteniem, 
Szumiała jodła smukła 

Naród radziecki dumnie 
wypełnia leninowski testa­
ment, a narody calego 
świata widzą w ośiągnię­
ciach ZSRR swoją własną 
d ro~ P,, .swoją. własną przy. 
szłość. 

Nad wlas'nym swoim cieniem 

Lenin rozwiną! mark­
sizm w nowych warun­
kach history cznych. tljaw­
nia.jąll ostre przeciwień­
stwa, szarpiąre Imperia­
lizm, udowodnił, że Impe­
rializm - to gnijący, obu­
mierający lcapłta.lizm, że 
epoka Imperializmu. to 
epoka. rewolurji socjali­
stycznej. Lenin · stworzył 
teorię rewolucji socjali­
stycznej, u zasad nil możli­
wość zwycięstwa socjaliz­
mu w Jedn.vm z osobna 

Tu chusty się suszyly, 
Tam bucha! dym z komina 
I calq noc pl111o ę!J 
Swiatelko u C..enma. Imię Lenina żyje w ser­

cu pol•kiej klasy robotni­
czej, która w pelnl zrozu­
miała, że bez triumfu le­
ninizmu nie ma wolQ&śd 
narodu l niepodległoścl""oj­
czyzny, nie ma so~jałizmu. 

Gdy noc najczulsze slowa 
Szeptału 11órskim zio!om, 
Chyli!o się naa książko, 
Wysokie Jego cwlo. 

A rankiem, gdy szt! tędy 
Z pieśniq kosw rze w.qiowi, 
Ich kosy, juk sztandary, 
Plonęly Leninowi. 

Lenin był wielkim przy­
jar.iP•em polskie,l klasy ro­
botnic„ej. r>ol~klego naro­
du. Z baczną. uwagą i 
wielką sympatią śledził 
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wziętym kraju. Oał oo prolet;iriatowl per­
spektywę wspanialej przyszłości, przepoi! 
go wiarą w zwycięstwo rewolucji, pobudzi! 
do decydującego natarcia na szańce kaplta­
liz111u. 

Lenin nie tyllrn wskazywal na koniecz­
ność obalenia imperializmu, ale opra~·ował 
konkretne drogi zwycięstwa rewołurji, zdo­
bycia władzy l ustanowienia dykt.atury 
przez proletariat, Przejście od kapit.alizmu 
do socjalizmu motna urzet'zywislnić tylko 
przez dyktaLurę proletariatu - wskazywał 

Lenin. - Jeszcze w 1916 roku Lenin prze­
widywał: „ Wszystkie n.urody doJdp, do so­
CJuli.zmu. To ;es~ nie11chronne, ale wsz11st­
kie narody dojdą niezupelnie Jednul<owo, 
kaidy wniesie swoistość w lę lub in nq for­
mę demokracJi, w .tę lub innq odmiunę dy­
k.tut11ry proletariatu ... " 

Lenin stworzy! potr,żną siłę, zdolną oba­
lić kapitalizm i poprowadzić naród do zwy­
cięstwa - silą tą jest partia nowego typu. 
Lenin uczył, ie tylko partia, scementowa­
na jednosci\ myśli I czynów, przepojona 
czujnośeią rewolucyjną. · konsekwentnie 

· Walcząca z wrogami i oportunistami - .tyl­
ko taka partia może zapewnić na.rodowi 
triumf. 
Zwycięstwo Wielkiej Rewolucji Paździer­

nikowej, oznaczające gruntowny pHelom w 
losach lud.zkosci, nieustanny wzrost sily 
partii Lenina i Stlllina, zbudowanie socja­
lizmu w zsltR w wa.runka.eh otoczenia ka­
pitalistycznego i powstanie w wyniku dru­
giej wojny światowej krajów demokral"ji 
ludowej Jako nowej formy dykta.tury pro­
letariatu - w calej pelni udowodnilo ge­
nialnosc leninow>A.iej nauki. , 

Kiedy w mroźny dzien styczniowy zebral 
się lud na Placu Czerwonym, aby pożegnać 
Lenioa, konh·nualor jego dzieła, wierny 
ul'zeń i wspńlhojownik - towarzysz Stalin, 
stojąc na trybunie z obnażoną głową, w 
otoczeniu najbliższych współpracowników, 
te oto wY'Powiedzla.ł słowa: 

walki rewolucyjne polsl1lch mas pracu.ią-
cych, wysoko cenił zbrojne powstanie pro­
letariatu ł,odzi w 190:1 r. Leni n stale pod­
kreślał zaciętość straJkńw organhowanych 
przez polską klasę rohotnlrzą I wskazywał 
na bohaterstwo polskiego proletariatu. 

Lenin walczył o w:nwołenie naroou pol· 
ski ego . z jarzma caratu, a jego podpis I 
podpis towarz:vsza Stalina wldnle,1ą na do­
kumencie. w którym rząd Kraju Rad prze­
kreślił rozbiory I uznal niepodległość Pol­
ski. To jego wskazania i wskazania towa­
rzysza Stalina pomogły KPP, PPR I Pol­
skiej Zjednoczonej Partii Rohotnleze.l prze­
zwyciężyć I wykorzenió blędne I oportun.i­
styczne kierunki, rozprawió się ze wszyst­
kim, co obce I wrogie rewolnl'Yjnemu ru­
chowi robotniczemu, pomogły wejść na 
słuszną drogę . marksizmu - leninizmu. Pol­
ski ruch robotniczy na przyl1ladzle wielkiej 
partii komunisty„znej ZSRR, wykorzystu­
jąc wskazania Lenina t StałlJla - uczył 
się zwydężać w walce klasowe.i l kształto­
wa! sw't partię na jedną z brygad sztur­
mowych świata. 
Głęboka wiara w ostateczne zwycięstwo 

leninizmu. wiara, ktńra &owarzyszyfa pol­
skiemu maszyniś1•ie, otwierającemu wentyl 
parowozu w Szepietów1;e. stała się niejako 
symbolem niezłomnego przekonania. naro­
du polskiego, któremu Związek Radziecki 
przyniósł w 1944 roku wolność. - „Nie­
śmiertelną pratbdę nauki. leninowskiej -
powiedział towarzysz Bierut - przyswajają 

sobie dziś polskie masy pracujące w co­
dzienne) pracy, budu1ąc planowo podst11wy 
nowego soc1ulistycznego życia, sprawi.edliw· 
szego 1 szczęśliwszego ustroJt• spolecznego" . 

Idee Lenina są zawsze żywe, albowiem 
era nasza jest ~rą triumfu socjalizmu, 
przewagi sił pokoju nad siłami woJny. z 
głęboką wiarą i ze spokojem patrzymy w 
przyszłość, bo z nami jest towarzysz Sta­
lin, genie.lny kontynuator myśli i czynu 
Wiellliego Lenina. 

, 
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Dni 
Len!nowskie 
w kra.iach 
demokracji­

ludowej 

Nieśmiertelna idea Lenina·· Stalina 
• • Uc~wała. Prezydium Rząa.u 

prowadzi· ludzkość do walki o lepsze jutro w sprawie powołania 

społecznych komis;i konłro!i 
gospodarki paliwami stałymi 

Z głęboką czelą 1 • mliośclą 
dla Wielkiego Lenina obchodzą 
narody obozu pokoju, demo­
kracji i socjalizmu 29 roczni­
cę zgonu twórcy Komunistycz­
nej Partii Związku Radzlcc­
kiego I pierwszego państwa so­
cjalisty-::znego. 

Fragmenty prtemfiwienia I seKretarza KW PlPR tow. Wł. Matwina1 na uroczystej akademii w Warszawie 
WARSZĄWA, 20. 1. 

CHINY 

W przededniu rocznicy wszy­
stkie dzienniki Chińskiej Re­
publiki Ludowej zamieściły 
artykuły i Żdjęcia, obrazujące 
tycie i działalność rewolucyj­
ną Lenina. 

Towarzysze i Obywatele! 

Dwadzieścia dziewięć lat te­
mu umarł Lenin. 

I!n dłuższy okrM dzieli nas 
oc tej chwili, tym wyżej wzno­
si się przed nami nieśmiel'tcl­
na postać Lenina, bohatera i 
geniusza walki o wyzwoleni!' 
pracy, o wyzwolenie człowie­
ka. 
Mijają lata i 

przynosi coraz 
triumf jego idei. 

każd,v rok 
to wi<;k€zy 

„ ... socjalizm nieuniknienie 

rewnież, aby go przybliżyć, 
gdy narody świata oi:łoszą pn­
kóJ wszystkim krajom i wów­
c1.as nigdy więcej człowiek nie 
podniesie broni na człowie­
ka. 

Takie było najgorętsze prag­
nienie nieśmiartelnego Leni­
na, po tej drodzo prowadzi nas 
Stalin. 

I 
Zwycięsl\Vo 

należy 

do nas 
I 

Nasza partia prowadzi kraj noty i z.acotania, od z.ależnoścl 
po słusznej, jedynie skutecznej od imperialistycznych dra):lież­
i wiodącej do celu drodze. ców ile w ciągu kilku lat 4!'0-

Swiadczy o tym na przykład bila wladz3 ludowa. 
ostatni;i uchwała rządu w Jedność wszystkich patrio-
sprawie cen i plac. tów naszeiio kraju spędza sen 

wyzhklwanych 1 uciskanych 
na całej kuli z.iemskiej. Pło­
mień tej idei zapala coraz to 
nowych bojowników do walki 
o to, aby zmienić świat. Cho­
rążym tej idei, Lenin~m dnia 
dzisiejszego jest najbllż~zy to­
warzysz walki Lenina - to• 
warz;ysz Stalin. To pod jego 
kierownict~em obóz Lenina, 
obóz pokoju, obóz komunizmu, 
skupia dziś osiemset milionó_w 
ludzi - jedną trzecią. lud~o­
ści. • 

Do WS:>óldzlałanla. ~ aparatem iospodarczym, którego obo­
wiązkiem jest likwidacja. w zakładach pracy nadmiernego 
zużycia oraz zapewnienie oszczędnej i racjonalnej gospo­
darki paliwami stałymi, & pnede wszyE.tklm węglem i kok­
iem, wl1'czaj11i s;ę obecnie kemisje s11ołec:me. 

Podjęta przez Prezydium Szereg komisji rozwija oży-
Rządu - po porozumieniu z wioną dz iałalność i ma już po­
Centralną Hadą Związków Za- watne osiągnięcia na polu 
wodowych - uchwała przewi- oszczędnej gospodarki paliwa.­
duje 1;1tworzenie społecznycn mi stałymi, Realizacja uchwa­
komisji kontroli gospodarki ły Prezydium Rządu przyczyni 
materiałowej paliwami stały- się więc do upowszechnienia 
mi i· gospodarki cieplnej przy spa!ecznej kontroJi gospodarki 
zakładach przemysłowych I materiałowej paliwami sta!y­
innych, zużywających powyżej mi i gospodarki cieplnej we 
500 ton paliw stałych rocznn!, wszystkich więksiych zakła-
przy parowozowniach PKP dach pracy. 1 

W dniu 20 bm. odbyło się w 
aiedzibie szanghajskiego za­
i·ządu Towarzystwa- Przyjaźni 
Chińsko-Hadzieckiej zebranie, 
na którym licznie przybyli lu­
dzie pro.cy wysłuchali refera­
tu o qci u i działalności Leni­
na. 

musi stopniowo przerastać da­
lej w komunizm, na którego 
sz'tandarze widnieje: „każdy Lenin pisał w roku 1392: 
według zdolności, każ<l!emu „Robotnik rosyjski, i;>ow~ta-

Nasza partia i rząd opierają z oczu wrogom naszej ojczyz­
?ię na znajomości naukowyc\l ny. Nie ulega wątpliwości, że 
praw odkrytych przez Marksa, będą om1 próhowali jeszcze nie 
Engelsa, Lenina i Stalina. Tych raz wyrządzić nam ciężki!' 
praw nie możemy dowolnie szkody. Zbójecki wywiad ame­
zmieniać, ale możemy je ok:ieł- rykański i angielski potrafi u­
znać, wykorzystać! Uchwala żywać równocześnie do &wych 
rządu w ~prawie cen i płac podłych celów Watykan i k<1-
stanowi wykorzystanie tych tolickich dygnitarzy kościel­
praw w interesie mas !udo- nych, wyrodków Tito i fa•zy~­
wych. Uchwala zadaje cios tów Andersa, renegatów 
speKulacji, zmusza zamożne WRN-owskich i syjonlstycz­
warstwy wsi, by wzięty na nych dywersantów. 

Niech wielka postać Lenina 
na wieki będzie symbolem 
braterstwa i przyjaźni narodu 
polskiego z narodami wielkie­
go Związku Rad! 

oraz przy okręgowych delega- Ukazało się Ju~ zarządzenie 
turach państwowej inspekcji przewodniczącego PKPG, które 
gospodarki materiałowej. ustala termin powołania spo-wedłi· ~ potrzeb" jąc na czele wszystkich ele-

Lenln powiedział te słowa mentów demokratycznych, o­
w roku 1917, na pól roku przed baU absolutyzm I poprowadzi 
Rewalu.clą. Paźlł.i;icr;iiko;vą„ proletariat rosyjski (obok pro-

s1ei.J1e większą niż dotąd część Lenin o.strzegał robotników 
kosztów naszego budownictwa .• p rzed naiwnością i gapio-
1'eraz robotnik, który będzie stwem, przed tym, aby mie­
pracował lepiej, wydajniej - rzyć wroga zwykłą ludzką 
bE:dzie podnosił swój zarobek .miarką przypU$zczać, że 
i będzie mógł kupić wlęcej Zl)ajdtie się choćby jedna 
artykulów · spożywczycn I wy- zbrodnia, do której burżuazja 
robów przemysłowych. by się nie uciekła przeciwi.o 

Niech sztandar Lenina pro­
wadzi nadal również nasz na­
ród do ostatecznego zwycię­
stwa w świetej walce o to. 
aby wszyscy ludzie byli sobie 
braćmi! 

Zadaniem komisji spolecz- łecznych komisji kontroli gos­
nych, w myśl uchwały je;;t podarki materiałowej paliwp­
opracowywanie zasad oszczt:d- mi stałymi i ,;ospodarki cie!'l· 
ności zużycia paliw stałych, nej do dn. 1 lutego br. 
•zerokiego stosowania paliw 

KOREA 

A dzUi1aJ. se~_ki m1llonoy lu- Jetariatu wszystkich krajówl 
du wczytuią się w sląwa Sta- prostą drogą otwartej walki 
Ima nap1.<;ane .Przed :>.."lX Zjaz.- . politycznej .ku zwycięskiej re­
~cn:i .Komuni~tyc~ncJ Pai;tii _ wolucji komunistycznej. 
. w~ązku Radz1eck1~go, studiu- Lenin napisał te s!cwa ,blis-

Uchwala rządu z dnia 3 walczącemu o swoją wolność 

Niech żyje organizator tej 
walki w naszym kraju - Pol­
ska Zjednó<!zona Partia Ro­
botnicza! 

zastępczych, np. torfu, węgla 
brunatnego, odpadów drzew­
nych itp., działalność propa­
gandowa oraz systematycina 
kontrola racjonalnej gospodar­
ki cieplnej, a także zwalczanie 
marnotrawstwa i zapobiegamP 
jego powstawaniu. 

Eisenhower 
W Koreańskiej Republice 

Ludowo-JJemokratycznej od­
bywają się zebrania, na któ, 
rych. wygłaszane są reteraty, 
odczyty 1 pogadanki o 2B rocz­
nicy zgonu Włodzimierza 
Lenina. W miastach i wsiach 
zorganizowano wystawy, po-
1wu:cone Leninowi. Tysiące 
robotników, chłopów i pracow­
ników umysłowych oglądały 
w ostatnich dniach filmy ra­
dzieckie: „Lenin w Paździer­
niku", „Lenin w roku 1918", 
„Człowiek z karabinem", 
„Przysięga ". 

Ją ie, aby wcielić Je w czyn. ko 60 lat temu. 
stycznia, jak każda uchwała, ludowi. 
nie może sama zdtia!ać cudow.-· Lenin i St:ilin uczą, że zwy­
Ab'y prqnlosla owoce - trze- cięstwo n.ad wrogiem klaso­
ba, aby miliony robotników wym może proletar1at wy­
pvparły ją walką o podniesie- walczyć tylko pod przewodem 
n 1: wydajności pracy, a milio- czujnej, b>ljowej, zdyscyplino­
ny ch!op6w sum!ennym wanej partii nowego typu, a­
wypelnianiem zobowiązań wo- wangardy związanej n ierozer­
bec państwa oraz wzrostem walnie z klasą robotniczą i.naj­
produkcji rolnej, aby masy lu- szerszymi masami ludu pracu­

Niech żyje nasz wielki przy­
wódca i nauczy~\el, który pro­
wadzi partię 'iJfl leninowokia'.i 
d roclze - niech żyje towarzysz 
Bierut! 

objął 

CZECH OSLO W ACJ A 

W miastach i wsiach Czecho-
1!owacji przeprowadzane są 
pogadanki poświęcone pamię­
ci genialnego wodza i nauczy­
ciela mas pracujących całego 
świata. Prelegenci czechosło­
wackiego Towarzystwa Upow­
szechnienia Wiedzy Politycz­
nej i Naukowej wygłaszają 
odczyty o życiu i działalności 
Lenina. 

RUMUNIA 

W zakładach przemysło. 
Wych, urzędach i szkołach, w 
całej Rumunii odbywają się 
uroczyste akademie w związ­
ku z 29 rocznicą zgonu Lenina. 

/ Nic nie 
powsfriyma 

upadilu 
kapitalizmu 

Kapitalizm ginie, żadna si­
ła nie zdoła powstrzymać je­
go upadku. Jego kró,J.owie 
chcą, jak faraonowie w Egip­
cie, zabrać ze sobą w obję­
cia "§mier<:i ofiary uciskane i 
wyzyskiwane priez nich za 
życia. 

Na współczesnych faraonów, 
na .szaleńców, na tych, co w 
obłęd ludożerczy wpadli, 
)udz.kość znajdzie kaftan bez­
piecze1\..stwa. 
Podżegaczy' wojennych trze­

ba i można powstrzymać. Mu­
simy i możemy ocalić miliony 
ludzi od śmierci, od męczarni, 
od hańby . 

W krajach kapitalistycznych 
nieprzejrzane rzesze w.-itępują 
do armii bojowników o pokoi. 
W Europie, Azj i i Afryce zie­
mia usuwa się spoci nóg impe­
rialistom. Wśród tych reki now 
wybuchają coraz to · bardziej 
zażarte ~pory, kłótnic i bija­
'tyki. 

Obóz demokracji i pokoju 7. 
Festiwale filmowe, Wieczory dnia na dzień staje się cora7. 

muzyki i literatury poświęco- bardziej doświadczony i nie­
ne Leninowi odbywają się we zwyciężony. Jeszcze przed na­
wszy~.tkich wielkich miastach i . mi wiele trudu, znoju i ofi<ir. 
ośr~dkach przemysłowych j Sprawa nasM jest słuszrra , 
kraiu. Przyjdzie dzień, od na.~ zależy 
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Karol Kosik, Łódf, Wi~ckowskleqo 46, prawnik - bilet 
do teatru. 
Stanisław Antczak. Zqierz, Narutowłcza t s. smarownik 
- stylony. · . 
Ryszard ~acz, Ksn.w~rów 21 , student - pude„nlczk.a. 
Stefan W1clqus, Łodz, Poznańska 12, portier - dres1 
Jan Kub1r:ik, Łódź, Więckowskleqo 80, robotnik - poń: 
czochy baw. 
Maurycy Berqer, Łódt, Jaracza 42. kslęqowy - briln· 
soletka. 
TaJeus, Beljszczak, Łódź, Narutowkza 75, _ ślusarz -
pończochy baw. 
Kazimierz Zenfler, Łódź, Armii Czerwonej 11

1 
ucz"ń 

- skarpety. 
Marian Mehnan, Łódt, Jaracza 22, aktor - ubranie 
robocze. 
Zb1qnfew Kllmcuk, Łódź, Zellqowsl<leqo 7 - obraz. 
Zdi:isław Kliczek, Konstantynów, 19 Styania 60, 5tu­
dent - album. 
Jan Starczewski, ł..ódż, Sporna 6, prac. utnysłowy -
pończochy jedw. 
Miec=yslaw Dietrich, Łódt, Sienkiewicza 71 - puder· 
niczka. 
Jan Pociechin, Konstantynów, 19 Stycznia 60, uczeń· -
pończochy jedw. 
Z.Oiqniew Stęborowskl, Kolu5i:kl, Brzezińska .4, fe:lczer -
portfel. 
Euqenhcsz Kotynia, Łódź, Kri:ewowa 34', konstrul-ctor -
pończochy jepw. 
Wiesław Anqlik, Łódf, Górna 12, projektant - poń· 
czochy jedw, 
Janusz Matiłikowtaki, Łódź, Kopernika 21, oficer 
Pończochy Jedw. 
Zoja Biclajew, Łódź, Narutowicza 47, kslęąowa 
krawat. 
Stanraszek Ja:nusi:, Łódź, Hutora 3, elektromechAnlk 
- bilet do teatru. 
Stanlsł;iiw Wendler, Pabianice, Boczna 10, tk~cz - bi· 
bularz. 
Zdzisława Szurqot, Łódź, Mochnackleąo 9, kslęąO'Wa -
maszynka do chleba. 
Henryk~ Bicsaqa, Rzqów, Mickiewicza 3 - plż„ma 
dziecięca. 
l~ydor Gllksman, Łódt, Killńsl<leąo 44 - bilet do 
11Lutni 11

• 

Tadeusz Klimczak, Radomsko, Narutowicza 22, prac. 
umyslowy - śpioszki. 
Barbara Mieczyńska. Łódż, Mieszkalna 14, prac, umy· 
słowa - pończochy baw. 
Maqdalena Słowikowsko. Łódt, Obrońców Stallnąra­
du 19 - pończochy jedw. 
Danuta ~zczepanial<, Łódt, Oanl/owskleqo 3, prządka 
- skarpety. 
Waclaw V/oJtak, Łódt, Abramowskleąo 20, robotn•k -
pończochy jedw. 
Władysława Rybc:iyńska, Łódż. Mickiewicza 23, emeryt. 
ka - miska. 
Czssł_aw Bryła. Łódź, Wilanowska. 24, prac. umysłowy 
- pończochy baw. 
Anna Dobrzyniak, Łódź, Nowotki 20, q:ospodynl domo„ 
wa - pończochy dziec.. 
Zdzisław Kac;tmarek, ł.ódi, Kr~slc.kłeqo 3, uczetl 
wieczny ołówek. • 
Józef Watras, Aleksandrów, 1 Maja 61, pończosznik 
dzl oła wybrane Lenina. 
Alicja Chrap!<iewicz, Łódf, Killńskleqo 136 - pończo. 
chy jedw. 
Anna Cieślal<, Łódt, Plolrf<owska 253 - pończochy 
baw. 

Naqrody - odblerae motna codziennie w redakcji 
;~Głosu Robotn1czeqn"". Łódz, Piotrkowska 96. w qodzł· 

nach od 12 do 18. 

Koleiną listę zdobywców naqród - opublikuj„ 
my w nast~pnym numerze. 

' 

Jakże nicw1elk.a była gar­
stka bojowników, którzy N­
zumieli wtedy całą ich proro­
czą prawdę. A Jednak mijają 
lata i ruch rewolucyjny z za­
dziwiającym uporem i wytrwa­
łością krok za krokiem prz~­
kuwa te słowa w rz~czywis­
tość. 

Gdzie jest źródło tej nieby­
wałej w dziejach siły, siły idei 
M;uksa - Engelsa - Lenina 
i Stalina, idei demokracji, po­
st@u i pokoju, idei komuniz­
mu'! Zródło siły tej idei tkwi 
w tym, że wyraża ona. gorące, 
najgłębsze pragnienia wszyst­
kich uczciwych ludzi na ca­
łym świecie. Czy można sobie 
wyobrazić większą silę? 

Nieśmiertelny Lenin dlatego 
właśnie staje dziś przed na­
szymi oczyma jako wiell<i tri­
umfator, że zawsze w najtrud­
niejszych chwilach, gorąco 
wie;·zył w ogromne, n iewy­
czerpane sil)' i dążenia rewo­
lucyjne Jdasy robotniczej, w 
sity sojusZb robotniczo-chłop­
skiego, w sity wyzwoleńcze 
ludu pracującego. 

Lenin umiał. budzić marze­
nia i kształtować idee, umiał 
czynić z nich zarzewie walki 
i wielkich czynów, ale Lenin 
uczył partię odważnie patrzeć 
prawdzie prosto w oczy. 

Mówi!, że kapitalizm nie 
byłby kapit<1lizmem, gdyby nie 
deptał ludzi pracy, gdyby 
przemocą i oszustwem nie u­
trzymywał ich w ciemnocie i 
zacofaniu, gdyby nie próbo­
wał zaszczepić w nich swej 
ideologii zdziczenia, gdyby nie 
usiłował wpajać w nich poko­
ry i uległośći. 

dowe poparły ją walką o jącego. 
wcieleme w życie naszych pia- TOWARZYSZE! 
nów. Lenin i Stalin poświęcali 

wiele uwagi polskiemu rucho­
wi •rewolucyjnemu 1 wiele ra­

Niech żyje wódz, który za­
stąpił nam Lenina, tak samo 
nieustraszony w walce - jak 
Lenin, tak samo wiei.ki i 
wszystko widzący - jak Le­
nin, niech żyje wódz, który 
tak samo kocha lud ~ jak 
Lenin - niech żyje towarzysz 
S talin! 

W skład społecznych komi-
ur.zędowanie 

sji powinni wejść przedstawi- NOWY JORK, 20. 1. 
r.iele kierownictwa jednostl~i W dniu 20 bm. gen. Dwight 
organizacyjnej, •. ~q:y której · Eisenhower został za przy się· 
działać: ma kom1s1a. przedsta- zony w Waszyngtonie jako no­
wiciele ~wiązków zaw~owych 1 IWY prezydent Stanów Zjodno. 
oraz racionallzatorzy i J;>rzo- czonych. 
downlcy pracy. 

W poszczególnych zakładach 
pracy komisje takle został'/ 
już w swoim czasie powołane. - Współza­

wodnictwo zy okazywali poJskim rewolu- .---------------------------­
cjonistom braterslcą nieocenio-

\ pracy- . 
druqą 

·do przełamania 
. trudności 

L~nin i Stalin uczą nas, że 
właśni" socjalistyczne współ­
zawodnictwo, właśnie wzmo'­
żona aktywność mas - to dro­
ga do przełamania trudności. 
w których. znalazła się gospo­
darka, ten lub inny zakład 
pracy. 

A jak wygląda ta sprawa u 
nas w eh wili obecnej'! 

Mamy już pewne wyniki w 
rozwoju współzawodnictwa 
p:·acy. Pozostało jednak do 
:z.robtenia jeszcze bardzo dużo, 
aby współzawodnictwo stało 
się u nas potężnym, nieprze­
rwanym rucnem mas pracują­
cych, który rozrywa wąskie 
gardl& lamie przeszkody, do­
daj e robotnikom śmiałości, 

'

. uczy ich rządzić państwem. 

podnosi ich poziom technicz­
no-kulturalny, umożliwia co-
n·.z pełniejsze wprowadzeme 
w życie dziś - socjalizmu 1 
jutro - komunizmu. 

Towarzysz Bierut na VII 
Plenum Komitetu Centrnlne­
go PZPR wskazał najpilniejsze 
nasze zadania w walce v u­
przemysłowienie Poi,,ki i prze­
kształcenie drobnej gospodarki 
rolnej w gospodarkę spółdziel­
czą. wys'e wyd::jn'I i zmccha-

ną pomoc. 
Ojczyzna nasza · dwukrotnie 

odzyskała niepodległość dzię­
ki narodom Związku Radziec­
kiego, walczącym pod sztanda­
rem wyzwoleńczej idei Lenina. 
Rękojmią naszej niezwycię­

żonej siły i naszych dalszych 
zdobyczy jest jak najgłębsze 
opanowanie wlelkięj nauki 
marksizmu-leninizmu nie tyl­
ko przez aktyw naszej partii, 
ale przez całą partię, jest przy­
swojenie sobie zasad marksi­
zmu-leninizmu przez wielomi­
lionowe masy naszego narodu. 
Wymaga to wytrwałe.I, upor­
czywej 'i codziennej pracy, 
której nie wolno nie doce­
niać. 

Lenin 
symbolem 
braterstwa 

Judów 
Dlatego troską naszą· co­

dzienną winno być podnosze­
nie pracy ideologicznej, uzbra­
janie ideologiczne mas, zwal­
tzanie wrogiej antyludowej, 
imperialistycznej ideologii we 
w~zelkich jej najbadiiej za­
maskowanych postaciach, 
przecinanie wszelkich prób jej 
przenikania, które mają na ce­
:..1 osłabienie naszej wi;. lki. 

Idea największego gen.iu­
sza współczesności, idea Leni­
na, idea komunizmu poruszyła 
i porusza nadal ogromne :nasy 

Proces 
' 

bandy szpiegów 
w Bułgarii 

SOFIA, 20. 1.' Odczytany na rozprawie akt 
Jak donosi Bułgarska A- oskarżenia stwierdzą m. in,: 

gencja Telegraficzna, dn!a 19 „Podczas szeregu procesów 
bm. rozpoczął się w :;ądzle w naszym kraju stwierdzono 
okręgowym w Sofii proc?s ponad wszelką wątpliwość, że 
bandy szpiegowsko - spisko- te; kraje bałkańskie, które eą 
wej, kierowanej' przez amery- satelitami imperialiatów, prze­
kański ośrodek wywiadowczy kształciły się w spiskowy 1 
w Turcji. Na rozprawę przy- szpiegowski ośrodek przycią­
byli licwi przedstawiciele mas &ania elementów .;iwanturnl­
pracujących Sofii, dzipnrnka-,. czych, zdekl.asowanycp i kry­
rze bułgarscy i zai:nnic1,ni. minalnych. Agenci ośrodków 

Na ła1,Vie osk.lrżonych pod 7.agranlcznych szkolą ' tych 
1arzutem zbrodni<:zej jfrilal- zbrodniarzy w Grecji, w Tur­
ności .przeciwko w!ajzy !;;do- cji i w Jugosławii I - po z.ao­
wej zasiedli: Todor Stojanow patrzeniu w broń i inne ma­
Christow, Michał At3nąsow teriały - przerzucają na tery­
Strachiłow, Lul>omi~· :Niko;nw torium Bułgarii w celach WY­
Christow, Michał Dymitr A- wiadowczych i dywersyjnych. I 
leksandrow Serafirll'JW, Lubo- W ten soosób realizowana 
mir Iliew Gudew, Konstanty Jest w praktyce ustawa Tru­
Antonow Arn.<udcw. Gustaw mana „o wzajemnym zape­
Bonsow Iwanow~Bdczo Ted~- wnieniu bezpieczeństwa", na 
row Uzunow, Nikola Christow pod.stawie "której finansuje się 
Sapundlew i Borys Iliew Sto- zbrodnicza działalność, wymie­
janow. rzoną przeciwko integralności 

Osoby te utworzyły organ!- I niezawisłości Bułgarskiej Re­
zację 1izpiegowsko - spi6kową, publiki Ludowej". 
która miała na celu, drogą. or- Dziesięciu wyżej wymienio­
ganizowania buntów, rokoszy, nych oskarżonych uprawiało 
akcj~ terrorystycznych i obcej swą zbrodniczą działalność, 
interwencji zbrojnej, obalenie kierując Bię powyższymi cela­
legalnej władzy ludowej w mi. Zostali oni pociągnięci d11 
Bułgarii. Organizacja ta zbie- odpowiedzialności Bądowej i.a 
rala i przekazywała obcym zbrodnie. przewidziane zarów­
wywLadcm informację o cha- no przez kodeks karny, jak J 
raktP.rze tajnym. ustawę o obronie pokoju. 

ROGER VAILLANO W MOSKWIE 

D~ Moskwy przybył na :zapro­
szenie Związku Pisarzy Radzie­
cl<ich znany pisarz francuski Ro­
qer Vailland-autor sztuki „Puł~ 
kownlk Foster prźyzna)e sit do 
winy". v.ailland przyjechal na 
przedstawienie w moskiewskim 
teatrze Im. Leninowskieqo Kom­
&omołu, Qdzle wystawiono J•qo 
sztuki. 

HITLEROWSCY SPECJALISCI· 
CHEMICY NA CZOLOWYCH STA· 
NOWISKACH W APARACIE GO­
SPODARCZYM I PAllSTWQWYM 

TRI ZON li 

Aąencja AON podaje, te hltt•­
rowscy chemicy - „specjaliści" 
którzy należeli do tzw. „rady bo'. 
qów 0 koncernu I. G. Farban, zaJ• 
mu/ił. obecnie . w · przemyśle z~· 
chodnlo ·niemieckim decydujące 
pozycje. 

Prof. dr Heinrich Hoerleln, b. 
czl~nek urz~du I. G. Farben I 
kierownik badań chemicznych 
nad Qazaml trującymi - jest 
obecnie przewodniczącym rady 
nadzorczej Ba~er A. G. 

GEN. FRANCO ZAMIERZA WY· 
SŁAC WOJSKA HISZPAllSKIE DO 

KOREI 

Powołując •if na tródla auto· 
ł"Ytatywne, m'1drycki kore$pon­
dent amcr-ykańskieqo dziennika 
,.Christian Science Monitor14 do· 
nosi, że podczas wizyty w Madry­
cie w qrudniu 1952 r. szef sztt11· 
bu armii amerykat1skiej ąen. Col· 
llns poruszył spr;:wę wvot.~ania do 
Korei wofsk hiszpańsk i ch. ł 

Wlcr<)tce po wyfe>..l(;:le cien. 
Collinsa, Franco tlłyraził w jed· 
nym z wywiadów qotowc>śł wysła· 
nia wojsk hiszpaslskich do Korei. 

Lenin i Stalin prowadi;ili 
zawsze nieubłaganą walkę z 
wszelkiej maści oportunista­
mi, z wpływnmi wrogów ludu 
na klasę robotniczą. Aby 
śmiało i pewnie prowadzić 
proletariat i masy ludowe do 
sztui:mu na twierdze kapitału, 
do walki o zwycięstwo socja·­
li2mu - trzeba wychowywać 
partię w duchu nieprzejednn­
nej walki z oportunizmem, 
trzeba siewców oportunlzmu 
usuwać z szeregów partii. 

ruzowaną. ,..~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Pod woclzą towarzysza Bie­
ruta partia nasza rozbiła opor­
tunistów i gomułltowszczyznę. 
Partia pod przewodem towa­

Jedność narodu 
pokrzyżu:c plany 

imperialistów 
rzysza Bieruta zjednoczyła Miliony Polaków, naród pol­
polski ruch robotniczy pod ski nie chce i nie dopuści, aby 
sztandarem marksizmu-leni- kraj nasz był kiedykolwiek 
nlzmu. Towarzysz Bierut pro- · popy<:hadłem u obcych, u peł­
wadzi naszą partię . po wypró- n:vch pychy amerykaliskich, 
bowanym, niezawodnym .szla- niemieckich, angielskich tub 
ku Lenina i Stalina. francuskich baronów kapita1i-

Lenin i Stalin uczą nas, że stycznych. Naród pragnie roz­
obowiązkiem partii jest jasno k\witu swej niepodległej oj­
stawiać przed klasą robotni- czyzny. Nawet ludzie do n ie­
czą · jej zaliania, wskazy1"'ać dawna nam jeszcze niechętni 
drogę walki, pracy i zwycię- lub wahający się nie mogą za­
stwa, organizować ofensywę przerzyć, że nikt w PnlsrP 

· na niezdobyte jeszcze pozycje nigdy nie zrobił jesz<:ze tyle 
nieprzyjaciela. dla uwdnienia kraju od ciem-

Zolnierz amerykański: - My już mamy po uszy tej woj­
ny w Korei. 

Kapitalista: - A mu jeszcze po u.szu nie mamy. 
(Rysował Józer Skonieczny) 

B.ilans trumanowskiej polityki 
r 

Z dniem 20 stycznia br. skm1- rzającego do wprowadzenia 
czyta się kadencja prezydenta hitlerowców na ich dawne po­
stanów Zjednoczonych, Harry zycje, do wskrzeszenia - m. in. 
Trumana., W dniu tym Truman poprzez wściekłą, antypolską 
przekazał prezydenturę gene- nagonkę, pcprzez atak na gra­
rałowi Eisenhoverowi. Warw \ nicę na Odrze i Nysie - im­
wlęc tlokonać krótkiego prze- pcrializmu niemieckiego, który 
glqdu jego działalności i oce- miałby być dziś główny,m na­
nić owoce jego polityki. rzędziem w realizacji planów 

Harry Truman zawdzięcza imperializmu amerykańskiego, 
swoją karierę polityczną gang. było podpisanie tzw „układu 
sterowi Penaergaslovvf. l>o ogólnego". 
pn:zy<.lentury dorwał się dzię- Na Dalekim Wschodzie 
ki poparciu wplywowycn grup zmo:1towano odpowiednik pa­
kapl1a1u monopolistycznego. k tu atlantyckiego - pakt Pa­
Lata, w których stal na czele cyfiku, Stany Zjednoczone do­
największego państwa impe- konały agresji na Koreę. Jcd­
riallstycznego, były okresem nym z najczęściej powtarza­
bezceremoniaJnego łamania nych argumentów przemówień 
konstytucji St~now Zjędnoczo- Trumana było wygrażanie 
nych, okresem wzmożonego a- bombą atomową lub wodoro­
taku monopoli na prawa ame- wą. Dowodem agresywnych 

I rykańskiej klasy robotniczej, pla nów USA jest również po­
okresem wzmożonej faszyzacji krywanie całego świata kapi­
życia w USA. On też wprawa- talistycznego, zwłaszcza wzdłuż 
dził politykę zagraniczną Sta- granic ZSRR, Chin Ludowych 
nów Zjednoczonych na drogę i krajów demokracji ludowej, 
jawnych przygotowań wojen- siecią amerykańskich baz woj­
nych i agrasji. sko ych oraz uruchomien e 

Za jego kadencji imi>erializm 100-milionowego funduszu na 
amerylmi1ski usiłował zarzu- dywersję i szpiegostwo w kra­
cić na cały świat sieć planu jach demokracji ludowej. 
trarshalla, który mia! na celu Trumanowska administracja 
podporządkować wszystkie pobiła \viel.J rekordów.W' latach 
kraje, wszystkie kontynenty 19<;.8-4~. kiedy !śOspodark;i a­
dyktatowi gospodarczemu USA. merykańska stała pod znakiem 
Ualszym krokiem na dt:odze kryzysu, ukuła termin „wyj­
prób realizacji planu zdobycia ścia z kryzysu drogą wojny". 
panowania nad całym ~wiatem Wzmożono szalony wyscig 
było utworzenie agresywnego zbrojeń. w 1950 r. rozpoczęto 
paktu atlantyckiego, wym1e- i:gresję w Kor.ei. W latach 
rzorrego przeciwko kraiom o- 1952-53 na wydatki wojenne 
bozu pokoju. wyasygnowano 58,2 miliarda 

Jednym z najbardziej isto- dolarów, co stanowi 58-krotny 
tnych rozdziałów amerykań- wzrost budżetu wojennego w 
skiej polityki prz;·gotowal1 wo- porównaniu z 1937-38 r., ld~­
jannych było w okre~le pre- dy wydatki wojenne USA WY­
zydcntury Trumana rozpacz<;- nosiły 1 miliard dolarów.„ Go­
.cie remilitaryzacjj Niemiec spodarka amerykańska nie 
zachodnich i JapPmii, okupa- wyszła wcale z kryzysu . Tru­
wanych przez amerykańskie man przyznał s·am w półroci­
wojska. Punktem szczytowym nym sprawozdaniu z 1952 r„ że 
amerykańskiego ataku, zmie- w pierwszej połowie ub. r. o-

\ 

gólny wskaźnik produkcji USA 
spadł 013 proc. w porównaniu z 
pierwszą połową 1951 r„ pro­
dukcja zaś towarów masowego 
użytku zmniejszyła się w tym 
okresie o 7 proc. Zwiększyły ~ię 
tylko dochody monopoli, dą­
żących za wszelką cenę do o­
siągnięcia maksymalnych zys­
ków. W 1951 r. zyski monopoli 
wzrosły prawie dwukrotnie w 
porównaniu z 1944 r. i wynio­
sły 42,9 miliarda dolarów. Za 
te miliardy zysków zapłaciły 
życiem setki tysięcy amery­
kańskich żołnierzy na Korei. 

Koszty wojennej polityki 
ponoszą masy pracujące Sta· 
nów Zjednoczonych. Wraz z 
narastającą inflacj ą spadła 

.realna wartość nabywcz.a do­
lara, &padły realne płace ro­
botników. „Jeżeli weźmiemv 
za podstawę rok 1939 - pisze 
jeden z najpoważniejszych ty­
godnilców amerykańskich mo­
nopoli, ,,US News and World 
Report" - i bQdziemy uważa­
li, że wówczas siła nabywcza 
dola rn wynosiła 100 cen tów, 
to obecnie jego siła nabywcza 
wynosi 53 centy.„" Na barki 
klasy robotnicze.i spadło brze­
mię nowych podatków. Pismo 
„Look" nazywa Trumana „naj­
sprawnieisz.vm poborcą po­
datków w dziejach USA" (no­
wy rekord) podając, że w cią· 
6,5 lat ściągnał on tytułem po­
datków sum<: 277 m'li.>rdów 
dolarów, t.i. o 21 miliardów 
d::>larów w' ęccj nii 31 prezy„ 
dentów przed Trumanem w 
ciągu 156 lat istnienia Stanów 
Zjednoczonych. Bezrobocie w 
Stanach Zjednoczonych w o· 
statnim roku prezydentury 
Trumana wyrafa się liczbą 13 
milionó\v calkowic'.e i nę­
sc1owo bezrobotnych. Tak 
więc teoryj ki o z.~bezpiecze­
niu prosperity i pclnego rn· 
t rudn!eni:l drc;p.ą przygoto­
wań <lo wojny zbańkrntowala. 

Wywołane wYŚCigiem zbro­
jeń, militaryzacją go.spodarki 
pogarszanie się sytuacji mas 
pracujących Stanów Zjedno­
czonych S'POwodowalo wzrost 
niezadowolenia wśród ludno­
ści i wzmogło walkę pneciw­
ko polityce wojny i obniżaniu 
stopy życiowej. Zaostrzyły się 
sprzeczności klasowe i kon­
flikty między monopol.ami i 
klasą robotniczą. Z roku na 
rok rośnie w Stanach Zjedno­
czonych fala strajków. W roku 
1948 było w USA, wed•ug ofi­
cjalnej statystyki, 3.419 straj­
ków. W roku 1952, w ostatnim 
roku prezydentury Trumana, 
wybuchło 5.000 strajków, w 
których brało •udział łącznie 
3,5 miliona robotników. Sta­
tystyka ta obala klamłiwą de­
magog ię trumanowskiej pro­
pagandy, która ustlowa ła 
wmówić naiwnym, że Stany 
Zjednoczone są „oazą pokoju 
klasowego". Z rozkazu mono­
poli Truman starał się przc­
ci wdzialać wzmagającej się 
fali walk klasowych. Odpo­
wiedzial próbami sfaszyzowa­
nia żyda politycznego i spo­
łecznego. On to rozpocząt iście 
hitlerowską kampanię, wymie· 
rzoną przeciwko Komuni­
~tycznej Partii USA. Za je((o 
kadencji we.szla w życie <1nty­
robotnicza ustawa Taita­
Hartleya, którą robotnicy · na­
zwali ustawą o niewo'lniczej 
pracy. 

Jeśli przyszłe pokolenia zncJ­
dą 1mię Trumana w podręcz· 
nikach hi storii, to niewątpli­
wie będzie on w nich nazwa­
ny przez hi~toryków prezyden­
tem przygotowań wojennych, 
prezydentem, który usiłował 
przeobraz i<'.: Stany Zjednoczo­
ne w kraj terror\t fas,:ystcw­
sldego i wprowadził politykę 
USA na drogę pr:i;y~otow<1{1 
WCJjennych i bezwstydnej 
agresji. 

E. D. 
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NAnAnA KonEsroNnENcYJNA Agitatorzy z ZPB im . .Stalina 
u JA w N 1 AMY wyjaśniają uchwałę riądu 
NOWE REZERWł' -

CO~ZIENNIE WYKONUJEMY PLAN 

Aby pod dostatkiem 
było niedoprzędu 

T Prf~~a P ocy n in k 
· Wf 'Zet"fe11lt11 ka - prńbląr k~ z Zl~H Im 

Obok °źle wyremontowanych 
m aszyn, przez co zwiększa się 
nieraz kilkakrotnie ilość zry­
wów przędzy , najbardziej 
prządkom pracującym na ma­
szynach obrączkowych daje 
się we · znaki brak 

ml się myśl, aby tych robot­
nic, które mają dobrze opano­
wany zawód prządki - wr'z.e­
ciuma rki, l;wło zawsze więcej a­
nlteli tego wymaga normalny 
stan zatrudnienia. W jaki spo­

. niedopn.ędu. Gdy 
niedoprzędu jeFt 
pod dostatkiem, 
prządka może so- , . 
bie zorganizować 
tak pracę że ma 
czas na uzupeł­

nianie go na 
wrzecionach naty­
kowych i spokoj­
nie obsługuje ma­
szyny. Gdy jednak 
niedoprzędu bra­
kuje i obleci on 
już z większości 
albo nawet i ze 

Teresa Pacyniak 

sób moj:'1a do te­
go dojśc'.i? W prn:­
d7.alni wlaści weJ 
bądź też w prze­
wijalni, czy pró­
bia rni, winno być 
zawsze kilka ro­
botnic, które mia­
łyby opanowane 
dwie umiejętności, 
to znaczy swoją 

i jednocześnie po­
trafiłyby dobrze 
pracować na wrze· 
ciennicach. Aby 
przęclzalnia mogła 

rozporządzać taką 
wszystkich wrzecion na­
tykowych, to prządka musi 
wtedy poświęcić co najmniej 
pół godziny na uzupelnienle 
go. Traci wtedy na tym pro­
dukcja, gdyż prządka nie jest 
wówczas w stanie dobrze do­
pilnować wszystkich maszyn, 
a te jak na złość zdążą się 

już „zabaranić". 

Kierownictwo każdegp za­
kładu powinno więc zadbać o 
to, aby prządki posiadały za­
wsze pod dostatklem niedo­
przędu, co zabezpi za je 
przed zbędnymi post i. 

W naszych zakładach często 
zdarza się, że prządkom bra­
kuje niedoprzędu, w wyniku 
czego praca na maszynach 
l'>brączkowych nie idzie rytmi­
cznie. Mnie się jednak wyda­
je, że przy pewnym wysilku i 
dobrej w oli można temu zara­
dzić. 

Otóż jedną z najczęstszych 
przyczyn, powodujących nie­
dostatek niedoprzędu, jest 
brak prządek na wrzecienni­
cach. Są wprawdzie prządki 
r ezcr owe i pamagaczki. ale 
one nie zawsze mogą i potra­
fią wstąpić nieobecne robotni­
ce. I Jl.iż postój gotowy. 

W związku z tym nasuwa 

rezerwą, trzeba po prostu 
przeszl\olić odpowiednio kilka 
robotnic. 

Wszystko to mówię na pod­
stawie własnych doświad­

czeń, gdyż będąc d<1wnlej 
wrzecieniarką, a obecnie pra­
cując jako próbiarka, mogę w 
katdej chwili zastąpić prząd­
kę na wrzeciennicy. Zrozu­
miale, że pojedyncze wypad­
ki, tak jak to jest na przy­
klad ze mną, to stanowczo za 
mało na potrzeby prz~d-zalnl I 
kierownictwo zakładu powin­
no pomyśleć o tym, jak we 
wspólnym interesie zwiększyć 
ilość robot nic posiadających 
dwie umiejętnośc i. · 

Wiadomo przecież, że jedna 
wrzeciennlca cienka zaopa­
truje w niedoprzęd aż cztery 
maszyny obrączkowe. A więc 

postój jednej wrzecieR11icy 
powoduje uutomatycznie brak 
niedoprzędu na kilku obrącz­

niakach. Jak z tego wynika, 
sprawa jest ważna I warta, 
moim zdaniem, przemyślenia. 

Postępując w ten sposób mo­
żna by usunąć jedną z naj­
poważnlejsŻyoh bolączek w 
wielu przędzalniach, jaką jest 
częsty brak niedoprzędu . 

Siadem nasi -ych artykułów 
Dyrekcja ZPW im. 9 Maja, 

odpowiadając na artykuł, za;­
mieszczony w rtJbryt:e „Z uko­
S!l' pt. „WĘSOŁA TROJKA", 
( ,Głos Robotniczy" Nr 286) 
komunikuje, że ze strony kie­
r 0wnictwa czyniono us ilne 
próby wychowania pracowni­
ków zakl;idu: braci Szczepań­
skich 1 Teofili Piaseckiej . 

Mimo rozmów przeprawa-

dzonych z bra~mi Szczepań­
skimi przez p•ed~tawideli ra ­
dy zakładowej I dyrektora za­
kładów - ich stosunek do pra ­
cy nie uległ zmianie i wymie­
niony~h dyrekcja ~muszona 
była zwo l nić w trybie dyscy -
plmarnym. Odnośnie ob. Pia ­
seckiej - w dalszym ciągu 
czynione są próby wyrobienia 
w ni ej socj.iilistycznego stosun­
ku do Pra<'Y. 

Uchwala rządu z dnia 3 .sty­
cznia 1953 roku wywołała 
wśród najszerszych rze.sz mie­
szkańców naszego miasta oży­
wione dyskusje. Robotnicy w 
zakładach pracy, w tramwa -
jach, na ulicy z zainterelllJwa­
n iem wciąż jeszcze komentu­
ją zagadnienie padwyżki plac, 
regulacji cen i zniesienia sy­
stemu bonowego Mimo żę 
prawie wszyscy przeczytalj u­
chwalę, dla niektórych Jednak 
nie wszystko jest dos tatecznie 
jasne. Aby te niejasności zu­
pełnie rozproszyć i zapoznać 
robotników z głęboką treścią 
uchwały, związki zawodowe 
powołały do życia zespoły in­
formacyjne . 

* 
W oddziale 

* • „D" ZPB lm. 

Stalina zespół Informacyjny Już od kilku lat jest systema­
pracuje już codziennie, od 9 tycznie wybierana na prze -
sty<:znia, w godzinach pd 12 do wodniczącą rady. Właśnie 
15. W ciągu tych trze'ch go- zwracają ~ię do niej dwie pra­
dzin do członków zespołu zgla- cownice tego oddziału, ob, ob.: 
szają się z różnymi pytaniami Ogińska i Tysz)cowa z p:i-ia­
r9botnicy, prosząc o wyjaśnie- niem, jak po wprowadzeniu 
ni a w sprawie podwyżk i plac, w życie uchwały będz i e się 
pytają, jak będą oblicz~ne no- przedstawi11ła sprawa opłat za 
we stawki, in teresui ą Kh spra- przedszkola . Tow Ksii:żak wy­
wy opiat za przedszkola itp. jaśnia, że opiaty za przedszko­
Na drzwiach budynku rady la. mimo że koszt utrzymania 
za kł adowej widnieje og łos zc- dziecka wzrósł, nie ulegną 
ni e o dyżurach członków zes- podwyżce. - Widzicie, kobie­
połu informacyjnego. ty - mówi Księżakowa - jak 
Dużo ci.a su poświęca na wy- to pal'lstwo ludowe dba o na­

jaśnianie robotnikom uchwa- sze dzieci. Zapewnia im ppie­
ły przewodnicząca rady zak~a- kę i szczęśliwe dzieciństwo . 
dowej - członek zespołu m - Ob. ob. Ogi ńska i Tyszkowa 
for macyjnego, tow. Wla dysła- ' b!,'dą .iuż teraz wiedziały, jak 
wa Księżak. Cie~zy się ona du- wyjaśniać kobietom ze swoje­
żym zaufaniem robotników. go oddziału sprawę opłat za 

przedszkola . 

* * • 
Na marqinesfo narariv knres11ondencymej W oddziale „D" ZPB Im. 

Stalina głęboką treść uchwały 
wyjaśniają robotnikom nie . 
tylko czlonkowie zespołu in- ! 
formacyjnego. Wszyscy agita- 1 
torzy, wszyscy propagandyści, 
aktyw ZMP-owski, kobiecy -

• " Andź ka ma rację ... 
W czasie przerwy między­

zmianowej przy krosnach i w 
kantorku kierownika Zygmun­
ta Nawrotka, żywo rozprawia­
li majstrowie i tkacze z ZPB 
im. Marchlewskiego na temat 
rozpaczętej przed kilku 
(iniami na łamach „Głosu Ro­
botniczego" narady korespon­
dencyjnej, odbywającej się 
pod hasłem: „Ujawniamy no­
we rezerwy - codziennie wy· 
konujemy plan", a przede 
wszystkim o wypowiedzi ich 
współtowarzyszki pracy 
Anny Za~ozdy („Głos Robot­
niczy" 16 bm). 

- Nasza Andźka ma . rację. 
- mówi ła tlrnczka Maria Igna-
czak, znająca Zagozdę od kil­
kudziesięciu lat. - Wiadomo, 
że żadna robota nie pójdzie do­
brze, jeżeli człowiek nie bę­
dzie miał spokojnej głowy przy 
pracy. jeśli krosna nie będą 
dobrze zreperowane. · 

- Każdą z was brałoby li­
cho, gd yby wezwany majster 
przychodzi! do krosna d.:ipiero 
po kilku godzinach. - powie­
działa wchodząca do kantorku 
tkaczka Janina Górczyńska . -
Mówiłam majstrowi, że war­
sztat zepsuty, • ie znowu nie 
wykonam planu, a on nic, tyl­
ko ręką macha l mówi dobrze, 
dobrze, poczekajcie, przecież 
się nie pali ... Jedno krosno sta­
ło dzisiaj aż 3 godziny, a . na 
reperację nie potrzeba było 
więcej jak 5 minut. 

- A mnie $ię wydaje, że to 
się bierze stąd - wtrąca si 
do rozmowy oparta rękoma o 
stół tkaczka Regina Stasiak -
że tkaczki często ' niepotrzebnie 
wołają maj$tra. 

- Niby to macie rację Sta­
siakowa - . mówi uśmiechając 
się salowy Burski - ale mnie 
się wydaje, że niektóre nasze 
tkaczki to nawet za bardzo o· 
szc:zędzaią majstrów. Często 
pracują na zepsutych krosnach 
nawet całą zmianę, nic nikomu 
o tym nie mówią i potem tkacz 
zmianowy z ł ości się, i słusznie, 
że musi zaczynać robotę od re­
peracji warsztatu, która mo­
głaby być .iuż od kilku god1in 
wykonana. A tak być nie po­
winno. 

- Moją zasadą - odzywa 
się milczący dotąd majster Wi-

śniewskl - jest praco~ać jak cały aktyw iakładowego ka­
najspokojniej i ten właśnie mitetu ]!'rontu Narodowego co­
sposób staram się narzucić ca- dziennie, przy każdej sposob­
łcmu zespołowi. Przede ności, rozmawia z robotnika -
wszystkim pomagam tkaczkom mi i stara się rozproszyć 
słabszym, często chodzę do wszelkie niejasn ości. Aktywiś­
nich, by sprawdzić jak idzie c1 oddziału „D" w pełni zda­
robota i staram się dla nich o ją sobi~fsprawę, że aby ~óc 
lżejszy asortyment. debrze wyjaśniać, trzeba sa-

Słowa te jakoś nie trafiły do memu dokładnie poznać za­
przekonania drugiemu z obec- gadnienia, zawarte w uchwa­
nych. majstrów, Pawłowskie- le. Dlatego pilnie przestudio­
mu. Niespokojnie poruszył się wali jej tek3t, omówili jej cel 
i pokręcił głową, · a potem po- i zadania na zajęciach szko­
wiedzial: - Mnie się to jakoś lenia ideologicznego oraz na 
nie widzi co mówicie. Gdybym odprawie mężów za:ufania. W 
rob ił wszystko, co ode mnie wyjaśnianiu załodze treści u­
chcą tkaczki, to przy krosnach chwały wyróżniają się tacy 
niejednej musiałb}m spędzić członkowie partii, Jak: Józefa 
całe 8 godzin. Wyszukiwałaby Budziak i · Maria Ka<:przak, 
mi coraz to inną robotę. W ze- ZMP-owcy - Putorak i Koz­
spoli:' musi być rygor, a często łowska, bezpartyjni S. Wiś-

niewski i F. Mlksztal. 
i ostre słowo potrzebne. * * 

Ale kierownik zmianowy, Majster w c:idziale apretu-
Zygmun~ Nawrotek , b:l'.'l . inne· ry kolorowej, Mieczysław Ba­
go zda.ma._ - Pamiętaici~ - rański, opowiada: 
odpow1edz1ał Pawlowsk1e~u -„Gdy mieliśmy wypłatę do­
- majster ma zawsze tak1e· 1 d<!tku wyrównawczego zau­
tkaczki , jakie sobie wych?wa: ważyłem wśród ludzi ~żywle­
a jedno dobre słowo w1ęce) nie. Robotnicy schodzili sit? 
znaczy, Jak pół godziny wymy. grupkami i rozmawiali ze so­
ślan i.a . Majstrow ie, to podofi- bą a dodatku. Wówczas jesz­
cerowie produkcji l od nich cze nie orientowali się, co to 
przede wszystkim zależy wy- jest za dodatek, Wytłumaczy -
konanie planów. Dlatego też Iem więc robotnikom, że nasz 
powinni się starać, aby w ich rząd specjalnie daje wyrów­
zespołach panowała zawsze a- nanie, aby robotnicy nie byli 
tmosfera wzajemnego zrozu - poszkodowani przy regulacji 
m ienia i serdeczności aby każ- cen. Wyrównanie to otrzymu­
da z tkaczek była zadowolona. ją bezzwrotnie. Następną wy-

• + • płatę dostaną ws.zyscy już z 
Choć tkalnia ZPB im. Mar- normalną podwyzk~, . 

chlewskiego wykonuje plany W ci.asie . Jedne~ z . takich 
z nadwyżką, to jednak, jak wy- rozmów z pi:acowmkam~, Hen~ 

'k t eh tu fn- ryk Kocz.areki powiedział mi. 
n . a ~ przy oczony . - Zr,iesienie systemu bono-
gmento:-" rozmów._ me brak wego jest korzystne dla robot­
ta1? rózneg.o rodzaiu n.iedoma- ników. Zniknęły kolejki przed 
gan, P?wazme utrudniających sklepami. Teraz można na­
ro_botmcom l ro~otmkom ryt- być artykuły, kie<iy ' się chce 
m1czną. pracę. Nie zawsze też I jakie się chce, a przedtem 
ukladaJą się w ten sposób kiedy chcialem coś kupić bez 
właści we stosunki pomiędzy bonów, to i tak musiałem pia­
tkaczami i majstram i. Trz~a cie d.rożej . 
w i ęc zadbać o to, abyi. iynieniły * * * 
się one na lepsze, nalłlfy um- Agitatorzy w .ZPB im. Sta-
lcać wszelkich zbędnych spo- lina i w innych zakładach po­
rów, sprzeczek ! zadrażniei1. winni nie ustawać w pracy, 
A wtedy niewątpliwie jeszcze mającej na celu zaznajomienie 
bardziej wzrośnie ~odukcJa, ogółu --oł:)otń i ków z uchwalą 
wzrosna zarobki robotników i z dnia 3 stycznia oraz możli­
plany będą_ wykonywar:e 1 wościami dalszego podnosze-
większą aniżeli dotychczas nia wydajności pracy, a co 
nadwyżką. za tym idzie - zarobków. 

M. S. B. W. 
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STR. 3 
• • 

Na I WszechrosiJjskfm Zjeździe Rad ' (w czerwcu 1917 roku; jeden z mieńszewików, Ceretel1i , 
o~wiadczyl, że w Rosji nie ma partii, która była by gotowa wziąć władzę w s10oje ręce. N a 
to Lenin odpowiedział: „Jest tuka partia! Part ia bolszewików gotowa j est ujqć w swe ręce 

calą wladzę" . 
NA ZDJĘCIU: Lenin w chw ili wypowiadania slów: „Jest taka partia!" (w g rysunku 

Wasiliewa). Obok Lenina, Stalin, Dzierżyński, Swierdlow . 

Triumf-idei 
Imię Lenina stało się symbolem nowego 

świata, sztandarem całej postępowej ludzko­

śei w walce o pokój, demokrację l socjalizm. 

Lenin żyje w sercach ludzi radzieckich · 1 ca­
łej pracującej ludzkości. Żyją i zwyciężają 

nieśmiertelne idee leninizmu. 

Nigdy jeszcze w przeszłości żadna nauka 

nie wywarła takiego wpływu na bieg histo­

rii, na losy milio nów ludzi na całym świec! e, 

jak nauka leninowska, wszechstronnie roz­

winięta i wzbogacona przez Józefa Stalina. 

Leninizm, stanowiący według określenia 

towarzysza Stalina dalsze rozwlnlęcle rltark­

sizmu o marksizm epoki lmperi.aliz.mu i re­

wolucji pi;oletarlackich - stal si ę potężnym 

orężem w walce narodu radzieckiego o zbu­

dowanie komunizmu, podstawą Ideologiczną 

wyzwoleńczego ruchu proletariatu międzyna­

rodowego. 

Najbardziej dobitnym potwierdzeniem 
zwycięski ej siły id€i leninizmu są historycz­

ne zwycięstwa narodu radzieckiego w bu­

dowie socjalizmu, osiągnięte pod kierownic­

twem partii komuni.stycznej, stworzonej, 

uzbrojonej ideowo i zahartowanej przez Le­

nina i Stalina. 

Tworząc partię komunistyczną, Lenin i Sta­
lin uczyli, ie partia Jest najwyższą formą kla­
sowej organizacji proletariatu, powołaną do 
kierowania działalności!\ wszystkich innych 
organizacji klasy robotniczej. Lenin i Stalin 
wskazywali, że · dla wywalczenia zwycięstwa 
proletariatowi potrzebna ' jest partia bojowa, 
rewolucyjna, dostatecznie odważna, lby po­

prowadzić proletariuszy do walki o władzę. 

dostatecznie doświadczona, aby zorientow<ić 
się w skomplikowanych warunkach sytuacji 
rewolucyjnej i dostatecznie giętka, aby omi­
nąć wszelkie skały podwodne na drodze do 
celu. 

Komunistyczna Partia Związku Radiiec­
kiego całą swoją działalnością dowiodła, że 

jest taką właśnie partią. Leninowska - ~tali­

nowska nauka o dyktaturze proletariatu i 
o partii, jako podstawowym instrumencie 

Fot . - CAF 

I I 

en1n1zmu 
dyktatury proletariatu, stała się najw..ą,tnlcj­

szym orężem klasy robotn iczej w walce o 
z'dobycie władzy l zbud owa nie socja lizmu. 

Partia komunistyczna, uzbrojona w rewo­
lucyjną teorię marksizmu - leninizmu, po­
prowadziła do zwycięs twa klasę robotn\.::zą 

Rosjl w październiku 1917 roku. 

Zwycięstwo socjalizmu w Związku Ra­
dzieckim jest nieodpartym dowodem słusz­

ności i żywotności idei Lenin a - Stalina, 
wspaniałym triumfem leninizmu. Kraj R~d 

jest dobitnym przykładem tego, jak idee le­
ninowskie, opanowuj ąc ma sy przeistoczyły 
się w olbrzymią siłę materialną. 

Nowym triumfem len in izmu było zwycię­
stwo narodu radzieckiego w Wi.elkiej Wojnie 
Na.rodowej. Wojna była ci ężką próbą wszyst­
kich materialnych i duchowych sił narodu 
radzieckiego. Naród radziecki z ho norem wy­
szedł z tej próby'. Zwycięs two sil zbrojnych 
ZSRR w drugiej wojnie światowej ukazało 

całemJł światu niezwyci ężon ą silę r<idziec­
kiego ustroj a,społeczn ego i państ1vowcgo, 
który jest żywym ucieleś ieniem leninizmu. 

. W okresie powojennym naród ra d żiecki 

pod sztandarem leninizmu, pod przewodem 
Józefa Stalina 05iągną ł wspaniale sukcesy 
w dziele szybkiej likwidacji sku tków wojny 
oraz realizacji gigantycznych planów dal· 
szego rozwoju gospodarki narodowej i kul­
tury kraju, jak równie~ podniesienia dobro­
bytu mas pracujących, 

Triumf idei leninowskich uwidacznia się 
nie tylko na przykładzie Związku Radziec­
kiego, gdzie leninizm zo~ta ł wcielony w ży­
c· le<:z także na przykładzie innych krajów. 

Zwycięska siła idei leninizmu znajduie wy­
raz w pomyślnym budownictwie socjalisty cz­
ńym w naszym kraju i w in nych europejskich 
krajach demokracji ludvwej, w budowie no­
wego życia w demokratycznych Chinach, w 
l'Ozwoju ruchu n~ rodowo-wyzwoleńczego w 
koloniach i krajach zależnych , we wzroście 
wpływów i autory tetu wszystk ich partii ko­
munistycznych i robotniczych . 

Idee leninizmu, przebogate doświadczenie 
Komunistycznej Par tii Zw iązku Radzieckie­
go, wspaniale osiągnięcia norodu radzieckie­
.go w budowie społeczeństwa komunisty'.:z­
nego - są dla narodów wszystkich krajów 
natchnieniem w walce przeciwko imperia­
lizmowi - o pokój, demokrację i socjalizm. 

'""'""'~'~~~,~~~~~~'''''''''~~,,~,,,,,~~~''''''''''''''''""'""''''''''''''''''''"'''''''''''''''"''~""'~~"'"'""''''''''''''~ . . ' 
' 2 :f. tom dziel Lenina zawiera prr.ce, pisane od 

kwietnia do czerwca 19 17 roku By ł to okres 
w hi<torii Rosji l Cjiłeg~ świata niezwykle do­
niosły W okresie tym decydowaly się bowiem 
losy rewolucji. przyszłość ro.•yjsk iego I między ­
narodowego proletariatu. Partia bolszewicka pod 
wodzą Lenina i Stalina przygotowywała się do 
osta tecznego natarcia na kapitalizm, które zoste lo 
zwycięsko przeprowadzone w październiku 1917 
roku. 

nwudtiesty czwarty tQm dzieł W. I. Lenina po polsku 
Kwestii narodowej pośw!ęcil Lenin specjalne 

przemówienie. Leninowskiej lip!i bronił towa­
rzysz Stalin, występując przeciwko t1<iatakowowi i • 
Buchar inowi, którzy zajmowali już wówczas sta­
nowisko nacjonalistyczne. Lenin i St::i lin bronili 
słuszności hasła o prawie narodów do lsamobicreś­
lenla aż do oderwania. 

Lutowa rewolucja burżuazyjno-demokratyczna 

obaliła carat. Dokonana w ~arunkach pierwszej 
wofny Imperialistycznej zwyci~żyla dlatego, że 
„kl asa robotnicza była jej inicjatorem ! stała .na 
czele ruchu milionowych mas chłopskich , odziat 
nych w mundury żolnierskie - ruchu pod has­
łami „ pokoju, chleha, wolności" . „Hegemonia 
proletnriatu UWUrtLnkowa!a zwycfęstWO rewolu­
cj i" \Historia WKPtb). 

W wy,nik u zdrady mleń szt:wików I eserowców, 
partii będ~cvch a genturą burżuazji w klasie ro­
botniczej 1 w~1ód chlops\\••a, już w pierwszych 
dniach re wolucji pow:;tal burżuazyjny Riąd Tym­
<:zasowy. Władzę prz<?chwyci la bu rżuazja . W wy­
n iku pow8tan ia tego rządu wytworzyła się w Ro­
sji swoi~ta sy tu acja - powstała dwuwładza. 

Od pierwszej chwil i rewolucji działały w Rosji 
Rady pele~atów Robotniczych I Żolnier~k!ch 
- zalążki nowej, rewolucyjnej władzy. Rady po­
wstawały z Inicjatywy bol•zewików, którzy sta­
li na czele wielkiego ruchu mas ludowych . W ten 
sposób Istniały obok siebie dyktatura burżu azj i 
w postaci Rządu Tymczasowego oraz dyktatura 
proletariatu i chłopstwa w postaci Rad Delega­
tów Robotniczych i żołnierskich. 

W Tezach Kwietniowych LP.nln odsłoni! kluo­
wy charakter Rządu Tymcza~owe11.o, nakreślil 
zadania stojące przed proletariatem rosyjskim, 
przed partią bolszewicką , wsl<azal na konkretne 
środk i przej ścia od pierwszego etapu - rewolueli 
burżuazyjnej - do rewolucji ~o~j a listycznej. 

Jednocześnie genialny strateg nleiwykle wnik­
liwie ocenia sytuację polityczną, Ja.ka si ę wy~p­
r zyla. Nie wysuwa hasła nat.vchm1astowego ooa-

' len la rządu: bowiem rz<1d ten cieszy się popar­
c ie m Rad '1elegatów Robotniczych I żolnler­
skkh, których kierownictwa opano"':ane były .w 
tym okresie przez przywódców partii ug<J{łowych 
- mieńszewików I eserowców. Lenin pisze w te 
dni : 

„. „ praca nasza polega na krytyce t wyja§nianiu 
blęd6w, przy 1ednoczesnym gloszenlu konieczno­
ści pve;ścta calej wladzy państwowej w ręce 
Rad tle legatów Rol)ot riiczych, by ma~y na pod­
stawte doświadczenia wyzbyły się swych błędów". 

W tym genialnym sformułowaniu zawarte jest 
!ródlo późniejszych zwycięstw partii bolszewic­
kiej. Nic wbre w masom. Partia bolszewików w 

tych dniach wa.lczy o masy, p rzygotowuje je do 
rewolucji socjalistycznej, przekonuje je o słusz­
ności 8Wej polityki w oparciu o Ich własne do­
.świadczenia. Towarzysz Stalin w artyk ule pt. 
„Rewolucja socjalistyczna a taktyka komunistów 
rosyjskich". pisał: 

„ A zatem 1 umlejętnoU przekonywania mas tta 
podstawie ich własnego doświadczenia o slusz­
ności haseł partyjny~h prtez podciqgnlęcie tych 
mas do pozycji rewolucyjnych - ja ko jeden ż 
najważniejszych warunków zdobucia milionów 
ludzi pracy dla sprawy partit ... " 
Wy.tępując w kwietniu 1917 roku przeciwko 

awanturnikom politycznym, żądającym natych­
miastowego obalenia Rządu Tymczasowego, t...e­
nin pisał: 

„Dopiero wtedy będzlem11 za prze;tc!em wladzy 
w ręce proletariuszy i p61proletariuszy, kiedy Ra­
dy Delegatów Robotniczych t Zolnierskich wypo­
wtedzą się za naszą polityką i zechcą ująć tę 
wladzę w swoje ręce" , 

„Na nas spada obowiązek u m I e 1 ę t n e g o 
wytłumaczenia masom - uczy Lenin - że nie 
„dobr a wola" osób lub grup, a n(lwet narodów, 
określa spoleczno-potityczny charakter wo;ny, 
lecz sytuacja klasy, któ ra wvjnę prowadzi, 1ej 
p o l i t 11 k a, której da lszym ciągiem jest woj ­
na, p o w i q z a n i a kapitału jako pa1iują­
ce; sity ekonomicznej w spolecze1istwie wspO!cze­
snym. t m p e r i a l ł s t li c z 11 11 charakter 
międzynarodowego kapitalu, zależność - finan­
sowa, bank,own, dyplomatyczna - Rosji od Anglii 
i Francji itd . . „" 

R7.ąd · Tymczasowy był za dalszym prowadze­
niem wojny Imperialistycznej. Wojna Imperiali­
styczna leżała bowiem w Interesie burżuazji i sta­
nowiła dla niej środek przeciwko wzmożeniu 
walki mas, których udział w rewolucji łutowej 
zadecydował o jej zwycięstwie. W szeregu arty­
ku lów, będących rozwinięciem Tez Kwietnio­
wych, Lenin obnaża klasowy charakter Rządu 
Tymcznsowego, wskazuje, że burżuazja rosyjska 
jest zdecydowana dotrzymać tajny<:h umów za­
wartych przez ca.rat z państwami imperialistycz· 
nyml. 

Ujawniając Imperialistyczny charakter wojny , 
Lenin wskazuje jednocześnie na metody rządze· 
nia, j~kirrti posłu~uje ~ię burżuazja . W broszurze 
pt. „Zadania proletariatu w naszej rewolucji", 
czytamy m. In .: 

„ ... I stnieje jednak także Inna m etoda, doskona­
le wypracowana przez angielską i francuskq bur­
żuazję , „nauczoną" przez szereg wielkich rewo­
luc;i i rewołucy;nych ruchów masowych. Jest to 
metoda oszukiwania, pochlebstw, frazesów , mi-· 
Lionów obietnic, gronowych datków, ustępstw 
w rzeczach 11lewaźn11ch I zachowania tego, co 
ważne--. 

Tę metodę przejęła burżuazja rosyjska. W wie­
lu artykułach Lenin na licznych przykładach 
wskazuje, jak burżuazja największych krajów 
kapitali.s tycznych w warunkach lmperi.allz..mu 
gwałci resztki swobód burżuazyjno - demokra­
tycznych . Przytaczając dewizę jednego z reki­
nów kapitali s tycznych , głoszącą, że „po to, aby 
Panować nad światem, trzeba miec dwie rzeczy : 
dolary 1 banki", Lenin pisze: 

„Muszę powiedzieć, że w tej cynlczpeJ, amery­
kańs'<iej wypowiedzi PY$Zalkowategd i bezczel­
nego miliardera ;est tysiqc razy więcei prawdy 
niż w tysiącach artykułów burżuazyjnych łgarzy, 
przedstawiających tę wojnę je ko wo;nę o 1akid 
interesy narodowe, kwedie narodowe i temu po­
dobne jawne aź do oczywisto§ci klamstwa„.". 

Gdy czyta si ę te słowa Lenina, wydaje się , te 
zostały napiĄne ni edawno - tak tratnle charak­
teryzują one imperializm a merykański l jego po­
litykę. Dziś, mordercy dzieci koreańskich, siew­
cy dżumy i cholery, organli.atorzy agresywnego 
paktu atlantyckiego, rozprawiają również o 
„obronie demokracji", „wolności", „uszanowa niu 
praw narodów" itd„ podci.as gdy u podstaw ich 
polityki leży dążenie do panowania nad światem 
w imię swych klasowych, egoi.stycznych Intere­
sów . . 

Genialny wódz proletariatu demaskował jui 
wówczas obłudne , zdrad?.ie<:kie oblicie burż11azji 
odsłonił jej perfidne metody działania. O w~pół· 
czesnym. zdradzieckim obliczu burżuazji mówił 
na XTX Zjeźd1.ie KPZR towarzy~z Stalin: 

„Dp.wniej burżuazja pozwalała sobie na upra­
wia nie Liberalizmu, broniła swobód burżuazyjn<1-

wyzyskującej mniejszo§cl I - pozbawienia wszel ­
kich praw w11z11skiwanej większotcl obywateli. 
Sztandar. swobód burżuazyjno - demokratycznych 
wyrzucony zostal za burtę" • 

* * • 
Pierwszymi pomocnikami rosyjskiej burżuazji 

byli eserowcy I mieńszewicy. W licznych artyku­
łach , zamieszczonych w dwudziestym czwartym 
tomie, Leni n dęmaskuje antynarodową, pseudo­
socja listyczną politykę pachoł ków burżuazji. Uka­
zuje, jak poza frazesami i pozornie rewolucyjny­
mi h asłami ukrywają się zdra jcy socjalizmu i re­
wolucji socjalistycznej. Przed partią bolszewicką 
Lenin stawia za danie ka tegorycw ego odgrodze­
nia się od tych zdeklarowa nych slug kapitału. 

Lenin wskazuj , że partie te zaciemniają świado­
mość klasową proletariuszy, co stanowi główną 
przyczynę zastoju rewolucji I stwarz.a nie bezpie­
czeóstwo i.adania jej klęski przez kontrrewolucyj­
ne siły kapitalistów i obszarników. 

Lenin poświęl'a Jednocześnie dużo uwagi pra­
wicowym socjaldemokratom zachodniej l!:uropy -
przywódcom II Międr.ynarodówkl, którzy zctradzi­
ll tnteresy proletariatu I wypowiedzieli się za 
wojną imperiallstyczną . „Ci ludzie są naszymi 
klasuwvrni przeciwnikami. Pr<eszli oni na ~tronę 
burżuazji" - stwierdza Lenin. 

Leninowska ocena roli socjaldemokracji, doko­
nana trzydzieści lat temu, Jest wc!~ż żywa. Po 
iwycięstwie Wielkiej Rewolucji Paździ ern i kowej 
prawicowi socjaldemokraci z jeszcze większą za­
ciekłością zaczęli zwalczać rcwolucy1ny ruch ro­
botniczy Swą wrogą działalnoś~sk i erowali przede 
wszystkim przeciwko pierwszemu .na świecie pań­
>twu robotników i chlopńw. Jownie i be:iAIJ•tyd­
nie służą oni dziś imperializmowi amerv­
'cańskl~mu, aprobu.ią antyn a rodową i antylu­
dową politykę rodzimej burtuazjl. 

* • * 
demokratycz11ych i przez to stwarzala sobie po· Dużo miejsca zajmują w 24 tomie <;Izie! Lenfna 
pula;ność wś ród furiu Obecnie z liberalizm1l nie · materiały siódmej (kwietniowej} ogólnorosyj sk!ej 
pozostało am ~L adu. Nit ma już tak zwanej „wol· konferencji SDPRR (Lolszewików), kt•)ra odb1rla 
noki iednostki" - prawa jednostki przyznawa · się pod be>pofrerilllm kierown ic tw~m r e:1ina 1 
ne sq. obecnie tutko tym. l<tórzy posiodają kapi· Stalina, w dni~d1 ~4-29 kvvietnia 1917 roku Kon­
ta!, a wszyscy ~zostali obywatele uważani sq zo ferencja przyjęła lenirinw; k•e pro jekty rezolu­
surowy material")Ptdzl<i , zdat.ny .;ed11n;e rl.o 1.1111zys· cji: o wojnie, \Io sprawie stosu nkn do Rz·,1du ryn1-
ku. Zdeptana zostala zasada równoki praw lu- · czasowego, u •ytuacjl w Rosj i. o Radach, kwe­
dzt i narodów'- zastąpiono ją zasadą pełni P"f!W stil narodowej i in. 

W swoim przemówieniu Lenin pi ętnował nie­
zwykle ostro nacjonalizm, szerzony przez PPS 
wśród narodu polskiego, podkreślal, że taka poli­
tyka oznacza całkowitą zdradę Interesów prole­
tariatu. Jednocześnie Lenin wskazu je, że jedyną 
partią robotniczą , która IJroni interesów proleta­
riatu polskiego I stoi na stanowisku mi ędzynaro­
dowej solidarności ruchu r obotniczego jest 
SDKPiL. 

„O lbrzymią, historyczną zasługą towarzyszy 
socjaldemokratów polskich jes t to, że wysunęli 

oni hasło !nternacjona!fzmu i o~wiadczyli: naj­
ważniejszą dla nas rzeczą j est braterski sojusz 
z proletariatem wszystkich innych kra jów„. Na 
tym polega ich zasluga i dla t ego zaw sze tylko 
tych polskich towarzyszy socja ldemokratów uwa­
żati§my za socjalistów„." 

Nie przeszkadza to Leninowi z całą 
ostrością zwalczać niesłuszne stanowisko SDKPiL­
ow<:ów w kwestii narod owej. Lenin wyj aśn ia ob­
nernie, dlaczego hasło samoo lheślen !a narod ów 
aż do oderwania się jest jedynie sł uszne or<iz je­
dyne do przyjęcia dla partii rewolu cy jnej . 

Lenin z wielką sympatią mówi o re wolucyjnym 
nurcie w polskim ruchu robotniczym. żaden z 
odłamów światowego "Uchu rewol ucyjnego nie 
zestal tak wnikliwie ;:>oira ktowany w pracach 
Lenina, jak polski ruch rew'blucyjny. Lenin znal 
przywódców SDKPiL, srotykał się wielok rotni e 
z nimi na zja zdach i konferencjach party jnych, 
śledził ich wystąpieni a na przestrzeni k ilkunastu 
lat. 

Pod kierownictwem >a rtil f>olszewickiej, którą 
wychowali Lenin i Stalin, lud pra cujący Rosj i 
obalił bu'rżuazję, wziął wł a d zę w swoje ręce , 

zbudował JOC.ializm, a dzi. zwycięsko budu je ko­
munizm. Sity zrodzone z Rflwo:u<' ji Październi­
kowej przvniosły dwukr otnie wolność n a~zemu 
narodowf. W oparciu o nra erską pomoc ZSRR lud 
polski ujął władzę w swe ręce i buduje nowe ży­
cie. U podstaw wszvc\ kiC'h naszych zwycięstw le­
ży serdeczna przyjaźń Związku Radzi eckiego do 
naszego narodu, którą zaszczepili parti i bolszewi c­
kiej ! ma som ludowvm geniaTni wodzowie ludz­
kości - Lenin i Stalin. 

1\1. I.U. 
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Nie będziemy cze-kac t ygodniami Montaż operowy 
·„Strasznego ·Dworu" 

Doświadc1enia Związku Ra- !etu Społecznego Ogniska Mu­
dzieck i ego f i Czechosłowa·cj i zycznego, co przyczyniło się 
wskazują, że opera jest naj - do pelniej szego odzwierciedle­
skutecznicjszym środkiem ma - nia zasadniczego · przebiegu 
sowcgo oddziaływania muzy- akcji wielkiego dzieła Mo­
ki. Stala opera w Łodzi zdoła- niuszki. W całości widowisko 
łaby z pewnością w poważ- okazale się zamierzeniem am­
nym stopniu zaspokoić i bitnym, nie pozbawionym o­
wzmóc potrzeby kulturalne siągni!;ć, lecz zarazem obar­
rzesz pracująl'ych nas.z~go czonym szeregiem poważnych 
naia'sta. Powodzenie goscm.- niedostatków. 

Niestety montaż operowy 
„Strasznego Dworu", oprócz 
powyższych zalet, posiadał 
również szereg zasadniczych 
niedocią!l"ięć. Pozostali soli­
ści, a wille odtwórcy najważ­
niejszych postaci opery, nie 
SJ?l'Ostali wymogom swych 
partii. Anna Geigerowa (Han­
na), chociaż jest wysoko kwa­
lifikowaną śpiewaczką. dyspo­
nuje głosem nadającym się ra­
czej do od twórczości pieśni ar­
s ko - estradowej niż do opery. 
Z tego względu nie zdołała ona 
z należytą swobodą i rozma­
chem ująć roli Hanny, a więc 
główne.i postaci kobiecej w 
„Strasznym Dworze". Mich ał 
Ślaski jako Stefan i Marian 
Tilszer jako Zbi~niew, od ­
twórcy postaci ob11 ry.::erzy. 
bohaterów opery, byll słabi 

zarówno gtosow9 jak i aktor­
sko. Partie chóralne opery w 
wykonaniu nieczysto śplewa­
ją~ego chóru „Kalinka" 
brzmiały głucho l bezbarwnie. 

Zwiększy się i l ość usługowych punktów 
krawieckith i szewskie~ 

Obecnie skł_ep nasz 
jcst. lcpit~j zat)palrz<)ny 

Sklep mięsny MHM nr 103 
przy ul. Żeromskiego 39 chęt­
nie odwiedzany jest przez kli ­
entów. Szczególnie obecnie, po 
zniesieniu bonowego zaopa· 
trzen ia . przed ladą sklepu. g!'O· 
madzą się zawsze dziesiątki 
gospodyń domowych, k :óre 
bez wyczekiwania w kolejce 

kę. Pr acuje ooa tu taj już dru­
gi rok i w tym czasie nie mia­
ła jeszcze ani jednego zatarga 
z kupującymi. 

nych występów Opery ślą- Do bezspornych osiągnięć 
skiej i wszelkich dotychcza- montażu operowego ARTOS-'b 
sowych imprez operowych zaliczyć należy przede wszyst­
świadczy o dużym .zaintereso- kim sprawne i potoczyste uję­
waniu łodzian tą gałęzią mu- cie całości . widowiska. Spo­
zyki. Z tych względów mon- śród solistów dobrym śpie­
taż operowy „Strasznego Dwo- wem i staranną grą aktorską 
ru" Moniuszki, wystawiony wyróżnili się: Wiktor Cho­
staraniem ARTOS-u w Teatrze dziuk jako Maciej i Miecznik, 
Muzycznym, zasługuje na Wiesława Frejman jako Ja-
dokladniejsze omówien ie. . dwiga, Jerzy Sidorowicz (Da-

O konieczności rozszer7.enia zostaną zorganizowane uslu­
sied punktów us•u;owych w gowe punkty szewski i kra­
n~>"zym mieście pi.So1iśmy iui. wiecki. Poza tym SZC)Y.skie 
niejednokrotnie. Niemniej J?Unkty powstaną w Łódzkich 
stwierdzić należy, iż aprawa Zakładach Obuwia, w Fabry­
ta w dalszym ciągu nie zo- C<' Firanek i Koronek im. Han­
slala rozwiązana ·n należyty ki Sawickiej oraz w Rudzkiej 
sposób. Mieszkańcy przedmieść Farbiarni i Wykończalni 
dalej głowią .&ię nad tym, „Pierwsza". Niezależnie od 
gdzie można da.ć garnitur do tego Sl{stematycznie otwierane 
uszycia lub przerobienia, gdzie będą tego rod:z.aju punkty w 
zreperować obuwie, gdzie na- różnych dzielnicach naszego 
prawić uszkodzone ubranie. mia6ta . 

W Łodzi istnieją 64 punkty Szerzej rozbuduje punkty 
usługowe branży odzieżowo- skupu, renowacji i sprzed;rży 
włókienn i czej oraz ponad 50 spółdzielnia „Włókno'', która 
punktów szewskich. Ilość ta nie dotychczas posiada cztery te­
jest wystarc:iająca w stosunKu 
do potrzeb. Na uszycie garni- j 

go rodzaju placówki, miesz­
czące się przy ulicy Piotrkow­
skiej 61, Rzgowskiej 65, Próch­
nika9'20 i Zbocza 18-22 na Sto­
kach. Punkty te skupują na-1 
dającą się jeszcze do użytku 
odzież oraz, po dokonaniu na­
prawy, sprzedają ją po cenie 
o 50 proc. niższej w stosun!'u 
do wartości ...rzeczy nowej. 

Jak wynika z zamierzeń Zw. 
Branżowego, to są one na ogól 
zadowalające. Należy jednak 
dołożyć wszelkich starań, aby 
pl&ny te zostały calkowic;ie 
z.realizowane. 

J. GŁ. 

- Pracując w sklepie mięs­
nym widzę, jak bardzo celowa 
była uchwała Rady Ministrów 
z dnia 3 styczn ia br. - mówi 
ob. Ciborowska. Dzi<!kl 

Organizaj:lrzy imprezy, mi- · mazy) i Włodzimierz Golobów 
mo skromnych środków wy- (Skoluba). Na podkreślenie 
konawczych, zdołali stworzyć zasługuje dowc ipna konferan ­
widowisko obejmujące prze- sjerka Leszka Mikułowskiego, 
ważającą część materiału mu- który inteligentnie i rzeczowo 
zycznego „Strasznego Dworu". omawiał libretto opery i sce­
ARTOS zapewnił sobie także ny opuszczone. Występ baletu 
współpracę zespołó\V amator_: w IV akcie byt interesujący 
skich: chóru „Kalinka" I ba- dobrze przygotowany. 

turu trzeba czekać ki lka ty- N• 1 • g_odni, a ~ielepiej ]>rzedstawia le na ezy 
się sytuacja z naprawą obu-
wia. Najbardziej jednak daje 

utrudniać pracy 
Najsłabiej spośród wszyst­

kich wykonawców wypadła 
orkiestra Połącz<mych Te-
atrów Mtizycrnych, która 
znajduje się o wiele poniżej 
poziomu, wymaganego od 
na iskromnie.iszych zespołów 
"zawodowych. Liczne niedo­
ciagnięc ia intonacyjne soli­
stów_i chóru pow~taty z winy 
okropnvch fałszów tej orkie­
stry, ktńra najwidoczniej nie 
dba o podniesienie swe.i tak 
niskiej sprawności wy1<onaw­
czej. 

się odczuć brak usługowy.~h 
p•~nktów krawieckich, w któ­
rych można by pr.zienicować, 

• Stacji Epidemiologicznej 
walre z chorobami zakaźnymi 

bądź też przerobić ubranie czy 
palto. Istniejące punkty usłu- W 

<gowe niemal wył~cznie na.sta­

Przodi;.jqca ekspedientka sklepu MHM, ob. Łucja 
Ciborowska, 

Fot. - A. Joselewlcs 

zakupują wędliny czy mięso znieslenlu systemu bonoweg<> 

Wystawa sztuki rękodzieła ludowego 
wione są na przyJmowame z~- Istniejąca na terenie n.asze­
mówień na szycie nowej odzie- go miasta Stacj.a Sanitairno­
ży. Epidemiologiczna prowadzi 

J ak informuje nas Związek aikcję zwalczania chorób za_ 
B_ranż_owy Odz~eżowo - Wló - każnych. Tutaj lekarze i ro­
k1enniczo - Skorzany, w roJru I dooy chorych kierują zgło­
b1ez .. sytuacja ta ultgrue_ po- szenia w przypadku podejrze_ 
prAw1e. W I kwartale biezące- 1 nia 0 chorobę zakaźną. Na­
go. roku zaplanowa.no ttrucho- ty,climiast po zg!o~zeniu, do 
rrueme na teren:e naszego domu chorego wyjeżdża ka­
m1asta 95 punktow u~lu.go- retka z sanJ.t.M-iuszem i dezyn_ 
wych . kraw1e_ck1ch, kusmer- fektorem . w rnmej stacji i w 
skich 1 szewskich. . Miejsrki:m Zakł.a.dz.ie Odkaia-

1'.rzede wszystkim poW5ta - nia praca zootała tak zorgarrJJi­
wac one będą n a przedffileś - zowana, aby chory jak naj­
c1;~h. "bl'. . t szybciej mógł otrzymać po-

naJ 1zszym czaS1e o w1r- moc aby przestał zag~ażać 
te zostaną nowe punkty uslu- t ' . / 
gowe w kilkunastu zakładach 0 oczenrn. 
pracy. Np. w Fabryce Kotłów Nie.S'lety, w większości wy­
powstanie punkt krawiecki, w padk&w rodziny chorych nie 
Północno-Łódzkich Zakładach chcą zrozumie<: niebezpieczeń_ 
Przemysłu Pasmanteryjnego stwa po.zostawienia w domu 

19 łódzkich zespołów 
wysławiało sztuki radzieckie 

W Ośrodku. / Propagandy Sztuki w Łodzi otwarta została 
wystawa poświęc:ona sztuce 1 rękodziełu ludowemu wszy­
stkich · regionów województwa lódzkiego Wystawa za­
wiera liczne plansze, zapozncijqce zwiedzajqcych 2 roz­
mieszczeniem sztuki luduwej w woj. łódzkim oraz obra­
zujące wpływ zmian społecznych n.a tem.a.tykę twórczoś­
ci Ludowej. Liczne eksponaty, jak: wycinanki, tkaniny 
dekoracyjne i odzieżowe, hafty, ceramika użytkowa 
i dekoracyjna oraz wyroby CPLiA pokazują różnorod-

Utworzenie w Łodzi stałego 
studium operowego, jako za­
lążka przyszłej opery, leży w 
granicach możliwości kadr 
muzycznych naszego miasta. 
Dla tego celu przy Państw. 
Wvższej Szkole Muzycznej u­
tworzona zo,tała specjalna 
sekcia operowa. która zapo­
znaje mtode pnknlenie śpiewa­
ków i śpiewaczek z wymoga­
mi sceny operowej. Organiza­
torzy montażu operowego 
„Strasznego Dworu", dając do­
wód zrozumienia istotnych po­
trzeb muzycznych łodzian, nie 
zużytkowali istniejących moż­
liwości w celu zapewnienia 
dostatecznie wysokiego pozio­
mu swej imprezie. Na wido­
wisku zaciąży! przede wszyst­
kim brak współpracy z sek­
cją operową Szkoły Muzycz­
nej, którn dysponuje szeregiem 
wartościowych i rokujących 
duże nadzieje talentów śpie­
waczych. 

Z tych powodów montażu o­
perowego „Strasznego Dworu" 
nie możn• uważać za osiągnię­
cie, które by w wymaganym 
stopniu zbliżyło nas do przy­
szłej łódzkiej opery. 

W Łodzi zakończył się zor­
ganizowany przt!z Okręgową 
Radę Związków Zawodowych 
- przegląd sztuk rooyj;.kich i 
radzieckich, wystawionych 
przez świetiicowe zespoły tea­
tralne. 

Do przeglądu zgłosiło się 19 
zespołów, które wystawiły m. 
in.: „07.enek" Gogola, „świt 
nad Moskwą" Surkowa, „P<>­
ciąg pancerny" Iwanowa, „Na 
całym świec ie" Nilina, ·„Kali­
nowy ga j" Korniejczuka. 

Najliczniej reprezentowane 
były zespoły świetlicowe 
Związku Spożywców i Związ­
ku Met.~lowców„ Najlepsze o­
siągnięcia maj'@ zespoły : Fa­
bryki Maszyn, Łódzkich Zakła­
dów Piekarniczych i Gorzelni 
Przemysłowej w Sieradzu. 
Przegląd sztuk rosyjskich i 

radzieckich przyczynił 11ię do 
poważnego wzrostu :z.ain tere­
sowania kulturą l życiem 
ZSRR wśród szerokich mas 
łódzkiego świata pracy, 

ność i bogactwo twórczości ludowej. 
NA ZDJĘCIU: fragment wystawy. 

Fot Szarrharc KAM. 

.... 

I ~s~cze W . tv.m. mi es · .ącu 1 W;r ;~;~~;;k!bę~~~i~/~ k~0ub{~ 1 
do ~uwi edzenia 

zostanie otwarty w Łodzi osrodek ,szermiemy mówi s~dzia główny turnieju 'łódzkiego 
kacJI zaawansowanych tu.ż nastawi się na szkolenie 
w szel'lnler·ee zawudu l- kadr·y woJewOc1zl<leJ łlśl'o· 

k<'>w. i O~r·o <ll,ów tctl<1ch, dek c:zyuny Uęcizie w go· 
kló1·e s 1u11:>wl11 JB"Jzc:ze je- cizinach poµoh1 1J11 i11 WY<'h 
dt311 rh1wńrl n·oskt. Jaką p1·zez 4 gortziny <i1fe1n11e, 
olat:zct.lri PHt tla I ru\rl a w k atdu sobntę I 11te-
w ... zy~1 kie i:cilh:zie oa9:!e~o dziel4: ar·Jutnlzow~ne w nim 
spoi·111 µowsli-t11le w Pni - będą zetwnd _v -iZtl;l'llllt•n·1e. 
sce "'iedem w War·'iL.i:IWie, D;i7enle ru o<worll<a ht.:d11e 
Krt rnw il'ac h , PoznroJiu . nie tylko qzk nle111e al e 
Sl,·zet"irtie W1u!'łrtwi u , rńw11oczeS11le Jak ll ei] Wh;'k· 
Kr·Hh:nwie I t.orłz i t)~i·orlkl =\Ze ..;pnp11bu·vznwM11le szer-
zn-;11u1ą wvpo~aż.n 1e we n1ier ki na fet e111e ł.o<bl I 
wJa...,11e 'lale W\ kwnl lf1l<o zhli?etlle Jej rło wli1za '=:ie· 
wanv 11e1".;r111e1 11a11 <"1aliwy dzihą nć11 orlktt t)'O!ciz.•e jerl· 
01 az w 9pr 7ęf. Te wązy- na z o;al •w kolnych pn~y 
sUoe Wffl 11111<1 t)n wlem ..:;ą Ul Stel lill~rJ nn"łlJ 1<1H1't-em • 

J eszcze w tym mtes ln· 
Cli ~O~lllllle ur llL!hOllllO­

ny w t.mlzl uqr·ortek 
s~ermierczy rtlCJll'\C.V na 
cellJ porl11fec::lenle kwallfl -

Ho'keiści CWKS 
grają w Zgierzu 

Łodzi 

knrne,:zne do te~o Hby oś1 ·ocika z 1 ltinte11 1a CH7,Z 
lak tn1rlr1ą techriicznte I bi;rb:ie ZS „Kole Jett z· 
tHkty(·z1 11e cty~wypll11ę h0gnty w trarlvr 1e izer-
sportu Jet ką )est ~1ermier· mler·cze, a tr·ener·ern Kaź· 
ka - wvrl7wh~rtąf' na nrl· oile1·czttk. 
p c1wi;1ct11j;wy 11;i<:i1vm aspl· O~r ·orlek w Łorl:tl powt· 
rH r·iom n.,110111 nlen celkllwh·te ~peł 11 lł'. PO· 

Wysoki poziom szermrer- ktrtciHne w nim 111-t "l?l~je, 
k1 węq1ersk1ej, wspaniałe e-dy:i f:ł111t1lcJE\ t.orlti 1eqr 
os1aqnięc 1 a szerm1erk 1 ra· ąta<" się znńw 1ed11ą z c;ll 
dziecklel, to wyniki centra- n iefi..;z.vch twier"<l2 ooląkfej 
l i zacj1 szknltania. fa.kie sto· klingi 
suJe się od dawna w tych Wkrótce n „ 3 ·ty qodn10· 
państw;;1ch. wy pobyt przy jeżdta do 

O~n>rlk1 szermiercze Łodzi ?nany tren er węq1er-
r>orłlegat będą oi ·ganlza· sk i Ke v ey. Zadaniem jeqo 
~: y jnie CfłZZ _ wv~zkole· będz ie p rzeszkolen •e tre· 
ntnwo ~ekc ,jl szei ·niit>r·t· reJ nerów łódzk ic h oraz tazna· 
Cł\Kf'. l< lńr · a sµn-1wowH<" fo m ienie ic h z now a tech · 
ht,Jd?ie nmt7ń r uarl wt ~i~<'I niką szermierczą. Kev Cy 
wvmt me1 orlaml gzk•Jlenla po p racuje r"6w n 1eż nad na· 

w poci· i i l<c1weJ "iWe1 fa szą kad r"ą wojewódzką. W 
War5zawa (tel , wł.) z łe n~r ·nrlek c;zkole111nwy w dniach 14 ' t S luteQn Łńrtż 
H okeiści CWKS LQ11dzil1 L or\11 pr·ze1rlzle nrt qfknle orqanizuJe t urn ie ) o Pu . 

lit na pr opozycię Włók· nie f>Ot:7.tll k11 \1 1 <·.v~ ~h 'ł7er char Miast, w którym wez-
n iarza rozP.qrama r ewan rn ier·zy (ah~· pomńe w ivm mą udział Poznan. Gdansk 
tow eqo meczu t "' nad· on~z1 · :1e~ńln\lm 2r·7e-,ze i Szczecin. DG\:tenlem na· 
chodzący czwartek wy- niom. nn"' f:1rl;.tj~cym <.;Pl<c!e szym będzie nie ttlko 

6 
te 

s t " p i'- "" ZqiP.:r7u . " .,,, pią · qzer·m1Pt "<'7P hP? nrlpnwlPrl zawody wyqrał. ;te „ w 
te ~ 23 bm., w Łodzi. niC'h lnc;:lr uktorń\V) nrR1 nież wywiązać się Jak naJ· 
-----------'--,------------ lepie) z zadań, Jak ie spo· 

Zapomniał.„ 
czywają na nas Jako orq a· 
n izatorach . 

BOLESl AW BANA$ 
(przewortrrlczący 9ekcJł 

sze r· mler·c: zej t.K K F kle· 
rownlk n~rorłka qzprmler· 

czego w Lodzi!. 

Trener: „Puść ten mtot!!! 

Przed spotkaniem 
Pol!!9ka-CSR 

w hokeju 
Druga repre1entR'cJa ho· 

ke)<lwa r:Slł prze~ wyJHZ 
ciem do Pnl"ll<I t·o1el.!' A 
tr·e11f11~nwe "lO~l<Rtile ! 
ATK w soho<~ 24 bm Wv 
/a?f do KAIOWIO nHq<;ipl 
w 111erl1lele 25 hm 

Czy. zdobyłeś 
już odznakę 

SPO? 

Przy stolik u nad szuchuwu1<.:ą Mlr·o!$ łłtwa Kałi;cka I Jttdw1ga 
Leokajlls. Folo A. J<>selewlcz 

Przez d łut~qzy okr·es cza· 
su zwole 11 11 1cy gry w sla· 
chy z uwugq qled1.111 p 1 ze 
bieg µ (llfl111:tru ko/J1ec-ych 
11115(1 ZO'ilW w Lodzi w :)(.111 
OgHlwu gr ornu.rlzlll si~ co 
wlecznr kthtce. ci .vsk11tnwa 
li o poszcze~ńl11.v1 ~ h par· 
1i11ch~ C'ie~zyll o;lę ze zwy-
Cl'r'sl ':!WVt'h f<-tW\JI ylek. 

Kl<' Jednrtk nute wvclł:lć 
h;u·rliiej Ir af11y ~ąci o po 
:::17.cze~ńlr1ych 4 zaw 1 ><ł11fc-z · 
kach orl sędziego ~łńwrre 
go tur11leju'I Toleż. gdy 
sa la Ogniwa już L)µu..:ilo­
sr.ala. a z1:1worl11lczkl roz­
Jech a ty się w r·M.rre "tr·orry 
kraJu. zwrllclll~rny glę rlo 
ob. Wrńblewsklego"z prnś· 
bą o wy~r1:1wlenłe oceny 
S7UChl.'tkom. graJll<:~m w 
t.orlzl Oto Jego opinia · 

- Oo fhrnlu ml~fr-7<>SIW 
Polski zal<wHlirtl<ownlo się 
7 zttwnd1111·?ek K ałęcka 
tOqniwo Wa 11sza w a), d r 
Herma now a (Włókniarz 
Łód ż), W ojci ec h owska (K o· 
lejarz Warszawa), Ober· 
m iller (Ko lejarz To r u n), 
Konarkow ska (Spój n ia 
Grudz iądz), Leokajt:s (K o­
lejarz Olsztyn) i L ubarlsHa 
(AZS Lu blln ). 

- K1;1h.,.'<'kH w zupelno~c t 
7.H'lhl?:VIA 118 ple1·w~~e 
m;ej-sc'e w i111111e111 Orało 
spolmjrrle I była b opa· 
IHIWliilli \it'll ono P l l?.Vt•VJ 
nie.• oc·zek u J11c na tilcrly 
p1·zeciw11l c·1 l<I. 

- Dr flei 1T1ftr1owa ~r-ała 
wy j ~t!<.nwo 11e1 wowo (lw.1 
ctorz11llo o.;I~ 10 .;,,.,,·ze~óhne 
w par tll z Ktit~d<ą 

- lc~11 ehorb i o Woj· 
clechowqką - mńwt rHt<:iZ 

rozm(1wca - to nie P<!Wle· wowo ni~ wv tr ·zyruala tur· 
dzii:\Ji:I w tym run11eh1 o~lat· oleju 
niego s łowi:I ti 1 i::t nr11:t z - W rt11Hle - kor)c.:zy 
Wel"W<t 1 kor11h1m11 ',y )111e w .;;t,trlziu ~łńw11y 1ur·u 1e1u -
1.n·zeci wief1..;twle rlo swej du żo do pow ft'dze11l1:t l>i:rlą . 
koleżH 11 l<I Kalęcklej mlat·y wa1 „zeiwlłt11kt. 

- Rewelacją lur·nleju Fliutl r'O:r.e~n111 y zostanie 
hyła 14 1err11a Korn::t1 kow dopiero w qJ.e1 pniu. 
ska Gr·ala ona na!'iµokoJ I 
11iej ze w-;zy~tklt:h z11wnrl 
llk7.ek Pr·zyc1ałhy -;lę )ej 
tr·ener, któr ·y skier "J WHłh,v 
jej gr·ę na lory komhlna 
cyj rre 

- Leokajll• )eSI ZHWOrl 
nlczk<t b rut.vr1owH11ą I ta 
rutyna p0zwttla )ej utr·z.y 
mać się Jeszcze w czołńw · 
ce. 

- Slń<lrnym I ń•nrym 
mle)scern portzlellly 91~ Lll 
ba 1~ska I Fe:1styn CO~rtlwo 
t.ódż). Sy··uern w~:ar·tośdu· 
wania punktów okstlał "llę 
fu-;kffw<;zy dla Lt1hu1) 

· :oikiej. ktń r ·a Jako O<.tlttt11la 
Z.H.WOcirJI CZkH wec.;;zł1::1 do ri 
11nlu. Lul>Hr'"ka P •lrnłrno 
9t , aeo11eJ pozycji ootr aflłH 
w oc;rarnteJ r 1111<i11e wv2r ttt 
PHr Ile 1 F':-i<.if vn l<t tu ~ ner 

Zybina w kuli 
15,05 m! 

MOSK WA 
Ponad 800 lelckoatle 

tów L emnqradu wzi ęło 
udz i a ł w dorocznych 
zaw odach w ha li. 

ZV BIN A U ZVSK AŁA 
W PCHN I Ę'CłU KUL Ą 
DOSKON AL V WVN I ~ 
15,05 m. 

Siat.karze AZS 
bei p ora żki 

w rozgrywkach o 
Puchar Polski 
W ipolkallll:łch ćwle1·Cfł· 

11a1uwych· u Puduu Pul~kt 
w ~1atl<()wce 1111;:sk1~1 . AZ~ 
IOCIZki . g1 t.tJ4t.;) w gr upie 
1.J1e1 wszej (kielet...:k'~jJ. n ie 
po111oc.;I ar11 JeclneJ ~01 ttt · 
kl I za1ął w uieJ p1e 1 ws<!e 
1111ej.,.t:e µr zed AL.S (W ro· 
,:IC:IW). SµOj uią CL11tJli1JJ I 
U11tl11wl1:tt1)'llll (Klelt:~) 

Dn µ 1'1ll'i11alu t.cd\ w1:tl1fl· 
l<OWttly się d1 · uż~11y A7.S 
1 t.ódż) I AZS 1WrncluwJ, 
~1t'wyc h be;,,µo!ł 1 ertnle "lµO· 
tkHnle zakrnH·zylo ::ile zwy. 
·:i~ o.; 1wer11 łt1rl11A11 3 l. 

Z innych 1.1: 1·up cio p(l:ł· 
r11wtu we-1zly Gwu 1 ·dła 
1Wu1 ':i2t1wa1. Ug111wu 

1
(8Y · 

ro rtrJ, A7.S AW;' 1W•r"'a · 
wut, GwurOta ~ (r.rta11:-1l<J. 
AZS w~w~ (Kl "l<óWI. 
AZS (Lt1l>l1111 CWl\S i\V•r· 
.iuw•). AZS (<>1'71.Ylll. 
nw111 rlif1 (\Vrocluwl I Ur1 la 
rnorzńw). 

na przyrządzenie obiadu. kobiety pracujące bez trudu chorego mikaźnie. Dużo czasu · l b . . . . _ Grzecznie, z uśmiechem na .. mogą zakupić u nas mięso u 
traC1 Sl!; _na pe~wazię 1 prze u5tach załatwia klientki ob. przet wory mięsne . Wydatn!e 
kD?y~ainie ma ek, których Łucja Ciborowska, przodująca poprawiło się również zaopa­
dZleci ~hore są na. dyftei~ j ekspedientka. Gospodynie do- trzenie naszego sklepu. Jest 
c:y błorucę. A przeciez _ włas-1 mowe, zaopatrujące się w teraz większa rozmaitość wę· 
rue "'. dobrze 2l!"ozumuinym sklepie MHM -nr 103, znają do- dlin i różnych gatunków mię-
lnteres1e własnego dziecka, brze już uprzejmą ekspedient- sa. 
matki nie z-wlekając powinny .„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„ ...... 
oddać je do szpitala, gdzie ..,. 
mają zapewnioną tToskliwą 

opiekę. Leczenie chorego za­
każnie w domu nie tylko, że 
jest niebezpieczne dla otocze­
nia, lecz także pociąga za oo­
bą pewne straty. Niejedno­
klrotnie rodziny chorych mu-
szą być zwolnione na pewien 
ol~s czasu z pra{:y, dzieci nie I 
m<>gą chodzić do szkoły, 

Kronika partyjna · 
mysłu Włók i enniczeg o w Łodzi , 
przy ul. P iotrkowsk ie] l35, odbe;­
d.zie s i ę Od.czyt pt, 11 Metody upow­
szechn tenJa wprow adzonych po­
mysłów racjonalizato·rsk lch. 

przedszJkOll.a czy żłobka. Tym- 1 
czasem w szpitalu zakaźnie ' 

• chory ma nie tylko za.pew- , 
nloną pomoc lekMską, ale 
lek.arntwa, których nie ma w 
lecznictwie otwartym, a co 
na,jwazn.ieJ&Ze, P'fzeslaje być 
groźnym roznosicielem choro­
by. 

DZI ELNICA SRODMIESCIE 
- jutro, 22 bm., o godŁ. i6.30, 
w saH konferencyjnej KD, 
przy Al. Kościuszki Nr 41 od­
będzie siE: narada sekreta­
rzy podstawowych organizacji 
partyjnych l oddziałowych or­
ganizacji partyjnych. 

P OSIEDZENIE NAUKOWE 

Dziś, 2i b m., o go<lz. 18, w sali 
Wojewódzkiego ArchiWUll) Pai>.­
stwowego w Łod ·zi , Pl. Wolności 

1, odbędzie slę posiedzenie nau­
kowe Polskiego Towarzystwa Hi­
storycznego, na którym dr St'e­
fan Kieniewicz, prot. Uniwer sy­
tetu Warszawskiego, wygłosi od­
czyt nt. „Sprawa włości ańska w 
powstaniu styczniowym''. 

.,JEDZIE~IY .Z „ORBISEM" 
DO ZA KO PANEGO 

w d nlu bm. Łódzki Oddział 

„ Orbisu" anizuje d wudniow• 
wycieczkę turystyczno - krajo-
znawczą d o Zak opanego 1 Poro-
ni na, 

Ucze stnikom wycieczki za;pewnia 
slę wygo<lny p rzejaZd kolejowy w 
obie strony z 50-proc. zniżką ko­
lejową, nocleg, Jlelne wyżywie­

nie, zwiedzenie Muzeum Le · 
nina w Poroninie, wyciecz.kę na 
Kasprowy Wierch, GubatówkE: o­
raz wyjau:l sankami do Doliny 
Kościelisk iej. 

• 

W~gierska poetka 
opowie dziś 

w Kfubie MPiłC 
o swej pracy 

nad t~umacz.enlem 
„Pana Tadeusza" 
Dzisiaj, 21 bm„ o godz. 17, 

w Klubie Międzynarodowej 

Prasy 1 Ksią{ki, Piotrkowska 
86, węgierska· poetka, znana 
tłumaczka poezji polskiej, E­
wa Sebiik, opowie o swej pra­
cy nad tłumaczeniem „Pana 
Tadeusza" na język węgier­

ki. 

Klub Ko respondentów 

„Głosu Robotniczego" 
Tow~rzy;ze 

denci! 
korespon-

Weźcie dziś udział w za· 
jędach Klubu! - . 

O godzinie 17 odbędzie 
się interesująca pogadanka 
pt. „P OZNAJEMY Ft>RMY 
DZIENNIKARSKIE" (re­
portaż, notatka, sprawo­
zd 'ł nie). 

W · następnym punkr.Je 
ponądku dziennego.:-. roz· 
danie nagród wyrozn1a3ą­
cym się korespondentom. 

Poszukiwani pracownicy 
8 t~l1 a.rzy , 2 frezerów, 1 stru­
gacza, I szlifi(,rza oraz 2 me­
chanik/iw do rem ontu obra­
bia rek zotrudnią, zachodnia -
Liidzkie Zak łady Remontu 
Ma~zyn Przemysl u Włók i en­
niczego. ?,gł oszenia osobiste 
przyjmuje Dzia ł Kadr, ul. Za­
kątna Nr 8L 77-K 

Praeow nlków do Straży Prze­
mvslowej i Straży Pożarowej 
poszukują Zak łady Wytwór­
cze Transforma torów M-3 w 
Lodzi, ul. Kopernika 56/58. 

91-K 

Palacz do kotła Strebla po­
trzebny od zaraz. Zgłaszać się 
w ref. personalnym, Zerom­

. sklego 87. 108-K 

SEMINARIUM Z ZAKRESU 
BIOL OGU 

Oddział łódzki Polskiego To-
wat:·z:ystwa Pr'l.yt'odn\ków im. Ko­
pernika, organizule w dniu n 
bm„ o godz. 19, w aulJ !II Szkoły 
TPD, ul. Sienk iewicza 45, li semi ­
narium z zakresu nowej blologll. 

ODCZYTY 

Jutro, 22 bm., o godz. 19, w lo­
kalu własnym Stowarzyszen\a In­
żynierów 1 Techników P rzemy­
słu Wł6k1~nntczego w Lodzi, przr 
ul. Piotrkowskiej 11( 135, odbę­

d zie s i ę odczyt pl:' „Kierunki 
rozwoju przemysłu dziewiarskie­
go w Planie 6-letnlm 1 w latach 
na stępnych", 

Pfeifer. 
Prelegent - Leon 

* * 
W dniu 2S bm., o godz. )9, w 

lokalu \Vłasnym Stowarzyszł!!nia 

rnżyn;ierów i Techników Prze..1 

SitODA, 2i STYCZNI A 

7.20 „Z mikrofonem przez m~a: 
sto 1 wieś". 7.35 Wladomosc1 
dla wsi. 7.5<1 Kalendarz radiowy . 
7.55 W!ADOM.· PORANNE. 8.00 
Muzyka ludowa. 11.45 „ Głos mają 
kobiety„ 12.0ł DZIENNIK. J4.05 
Lnfprmacje . 14.10 Dla klas f!I i IV 
- aud . słowno-muz. lł.30 Kon­
cert ork. rozgł. wrocławsk iej 
t5.09 Komun ikat o stanie wód .• 
15.10 Audycja literacka. 15.3() Aud 
dla dzieci. 16.00 „Wszechnica Ra­
d iowa„ - wykład z cvklu: .. H i· 
storia Polski" (I). 16.20 · Nagra­
nie Centralnei Akademii w lWią i­
ku z roczn:cą oswobodzenia Lo­
dzi z udziałem zespołów WP, 17 .00 
WIADOM POPOŁIJDNIO.WE. 17 15 
„Tajemnica pat'ls1wowa" - a1~ ­
dycja satyryczna. 17 .30 „Z mt­
krotonem przez m iasto I wieś" 
17.45 Muzyka 'tozrywkowa. 18.15 
„ Dnl chwały". 18.30 Pogada n· 
ka sportowa. 18.40 Muzyka 
rozrywkowa. 18 .45 Duetv wok.alnf 
19.00 Kronika kulturalna. 19.30 
Muzyka 1 akluaJności. 20.00 
,, Wszech.nic a Radiowa ". 20.20 Kon· 

. cert krakowskiej ork. PR. 21.00 
DZIENNIK. 21.30 Muz:vlca tanecz. 
na. 22 oo .. wszechnica Rad 'owa•• 
22.57 Beethoven: Sonata „Appas­
si onatau w wyk. ra-dzieck ief!o 
p ian isty E. Gilelsa. 2.'ł.2"5 Mu1vka 
symfon 'czna. 23.50 OSTAT. W!A­
DOMOSCI. 

ZAPOZNAJ SIĘ · Z NOWYMI 
WYDAWNICTWAMI TECHNICZNYMI 

Księgarnia Technirzna D o m u K s i ą :i k i 
przy nl. riotrkowskiej 45 

POL ECA 

CENN 1KI ARTYKUŁÓW ZAOPATRZE~WYCH 
i INWESTYCYJNYCH - POL GOS 
Mały podn:cznik inżynierii - PWT . 
Mały podręczni11 mechan ika -- PW T 
Podręcznik drogowy - - WK 

zł 50 
zł 58 
zł 85 

Odbiorcom zamiejscowym księgarnia wysyla zamówione 
wydawnictwa za zaliczeniem pocztowym. 155-K 

Ilo.Sć mteJsc ściśle ogranfczons. 
In1ormacJe l z.apisy w „Orbi~ 

sie", ul. Pi.otrkowskjl 68, tel. 101-01 
do dI)ia 23 bm, 

V.U"tE ... 

Muzeum Archeol oąlczn• 
18. czy11ue w ~ocizl11a.c h od 10 do 

Muie um Sztukł - czynne w 
godll.. od lU do 16. 

DYtURY APTEK 

Dzis iejsze) nocy dyżu r u]ą_ na· 
s tępu]ące a p te ki : Obr. Slal'ngra· 
tiu 15, Pabian icka 218, Jaracza 
32, S<alirra 50, WnlhlewHklego 54, 
Koper·nika 26, Piotrkowska 67 . 
Pl. Kościelny 8, Al. Koś~luszkł 
48. 
Dyżur położniczo - q1ne ko lo-

q1czny: dz1s ort gorlz B ffo 20 
dyżuruje Szpital Im. dr . H. Wol[. 
ul. t.A,ciewni c ka 34, od gur1z. 20 
do 8 Sz1>ital im. M. Curle·Skto­
dowsklej ul. Curie- Skłodowskie] 
15. 

PANSl'WllWY rEATR PUWSZECH· 
NY - gudŁ. 19 - „lrrlr·yga I 
mllość". 

PANSTIVOW Y TEATR NOWY .....; 
god» I~ - „Hui z• . ._ 

PANSTWOWY TEATR lm. STEFA· 
NA JARACZA - godz. 19 
„Dyrektor" 

rEA I K MAL Y - gorlz. 19 15 
„Don1ek tr·zec h dziewct.ą l ". 

l'l!:ATll Ml,,[ZYCZNY - godz 191.'I 
- „Slnmkow y kRne'1 1c;z " . 

TEATR MLOUEGO WlDZA - godz. 
17 - „Zam eczek ·· 

l'ANSTWOWY T EAT R LALEK 
„AH l. EK IN" gort z. 17 
.. Ja .c:: SzpHk" . 

PANS'l'WOWY T EATR LALEK 
„P INOKIO" godz. 17 
•• Ska1·b na pusitkowiu" . 

~At.TYK - Fu 11 ra11 Tu ll rn n " 
godz. 14.30, 16.30, 18.30 20.30. 

:, fUYl\il A - Pf'Ul.!,1arn f l lfllt)W do· 
kumenta\nyc h I oświatowych: 
- „Mi:-it r·zostwa Europy w siat· 
kńwce" , ,.Al11111!11i11m''. PKF 
3 -S:J - godz. 18. 19. „Załoga" 
- gorlz 20. Pro~1 ·am rlla naj­
młodszych: ,.Le5:ris opo· 
w i eść ' · - godz. 16, l 7. 

.l'lł.Of>A GWARDIA - „Mały par­
tyzant" :.... godz. 16. 18. 20. 

\WZA - „Wyścig pokoju" -
godz. 18, 20. 

l'IUN l l':l1 - „MlonośC Chopina" 
- godz. 17 . 19 

!JOi.ON i o\ - lJc7rrfowsk\ rewi r"' 
- godz. 16. 18, 20. 

Plł?.~:l>WIC>SN I E - .. Nie ma po. 
knlu onrl ollwkarnl" - gorl'l.. 
18. 20. 
MAJA - „Wiih ei m Ten·· dod. 
„Ludy kolonialne powsLaJą" 
2<l1 1Z l7. Hl 

REKOHn - Mrlr'y M:.ilCłnłł\l l " -
dnd .•• Brudasek" - godz. 16, 
gorlz. 18, 20. 

ROMA' - „w~r·s7.a wa", dod . • ,Eg· 
zamlrr" - godz. 18, 20. 

SO.Il.SL -- „ Os1a1 111 wy'.:ltrzał"' -
2ndr 1 fi 30. 

STYLOWY •• Na kalkucklm 
b r uku ·· dod. „Pr·zegl;\d kultu­
ralny 3 .52·· - godz. 13. 20. 

$Wł[ - „Skm b .. - 2odz lll, 2Q. 
TATRY - „Kawaler Złote.I Gwiaz­

dy" - godz. 15,45, !A, 20,15 
WISŁA - „Fanfan Tulipan" -

K«flz 14, ł 6 Lil, 20. 
Wl l\KNIAHZ - .. li:rlwarrl w n p a· 

lac h " dod. ..Na lchnlenie" -
godz. 16. 17.30. 19 , 20.;JO. 

WOLNOSC - „ <'1.low•ek z Ka ra bł· 
crerrr - gorlz . 16 18 20 

ZAt'lli,':I A - „o "leJ w1e1•zor·e m 
po wojnic" dod. ,.Konie" -
godz. 18, 20. 
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